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Bez absolutorium
Prezydent Radosław Witkowski nie otrzymał wotum zaufania, rada miejska nie udzieliła mu także absolu-
torium za ubiegły rok. Radni odrzucili ponadto w głosowaniu sprawozdanie z wykonania budżetu za rok 
2019. Za każdym razem przeciwko głosował klub Prawa i Sprawiedliwości.
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Oczekujemy
poprawy

Nie było głosowania nad odwo-
łaniem przewodniczącej rady 
miejskiej Kingi Bogusz – Koalicja 
Obywatelska wycofała wniosek. 
– Odkładamy nasz wniosek na dwa 
miesiące. Oczekujemy poprawy 
i współpracy – mówiła Marta Mi-
chalska-Wilk.

 str. 4

Trzeba to przeciąć

– Radom potrzebuje nowej idei, 
potrzebuje spokoju i współpracy, 
a nie politycznych wojenek. Dla-
tego zdecydowałem, że wkrótce 
utworzę ponadpartyjne stowa-
rzyszenie, w którym nie będziemy 
sprawdzać legitymacji – zapowia-
da prezydent Radosław Witkowski.

 str. 5

Zabrakło tylko złota

Lekkoatleci RLTL Optima Radom 
zdobyli dziewięć medali podczas 
96. mistrzostw Polski, które odbyły 
się w ubiegły weekend we Wło-
cławku. Więcej medalowych miejsc 
wywalczyły tylko akademickie klu-
by z Katowic i Lublina. W dorobku 
radomian zabrakło jednak złota.
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AU T O P R O M O C J A

ZAWSZE UDANE

BEZPIECZNE ZAKUPY
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T Y G O D N I K

– Planowaliśmy świętowanie urodzin 
Amfiteatru przez cztery pory roku, 
niestety, COVID-19 pokrzyżował nam 
plany. Kultura się nie poddaje i my też 
nie, dlatego wiosną zaprezentowaliśmy 
radomianom nowe logo, odświeżoną 
identyfikację wizualną i dedykowany 
jubileuszowi mural na budynku przy ul. 
Parkowej 1 – mówi Waldemar Dolecki, 
dyrektor MOK „Amfiteatr”.

Cztery dekady Amfiteatru to historia 
koncertów na dużej scenie, występów 
największych gwiazd z polskiego, ale nie 
tylko, firmamentu. Wielkie premiery, 
znakomici goście, tysiące osób na widow-
ni. To także historia świetnych formacji 
tanecznych zdobywających laury w Pol-
sce i za granicą.

Od kilku lat Amfiteatr jest kładzie 
mocny akcent na edukację kulturo-
wą, mniejszy na działania impresaryj-
ne. – Budujemy markę nowoczesnej in-
stytucji kultury – instytucji, której misją 
jest wsłuchiwanie się w ludzi, rozpozna-
wanie potrzeb społeczności i odpowia-
danie na nie poprzez umożliwianie do-
świadczania kultury. Mamy wizję być 
odważnym ośrodkiem kultury, który włą-
cza i daje energię do zmiany – podkreśla 
Waldemar Dolecki. – Budujemy więzi, 
budzimy emocje. Chcemy to robić przez 
kolejnych – co najmniej – 140 lat! Zapra-
szamy do świętowania razem z nami.

Pierwszy z dedykowanych urodzi-
nom koncertów już 12 września o godz. 
19 w przestrzeni fosy przy ul. Parkowej 
1. Karaś/Rogucki to duet, który poja-
wił się na polskim rynku po zawiesze-
niu działalności zespołów Coma i The 
Dumplings. Panowie dali się już poznać 
dzięki coverowi T.Love „1996”. Teraz 
pokazują światu próbkę autorskiego 
materiału w singlu „Bolesne strzały 
w serce”. Kuba Karaś odpowiada w tym 
tandemie za produkcje, Piotr Rogucki 

zajmuje się tekstami, a obaj dopieszcza-
ją muzykę. Wstęp wolny, ale ze wzglę-
du na COVID-19 będą obowiązywały 
zapisy poprzez formularze on-line do-
stępne od poniedziałku 7 września, od 
godz. 10 na www.amfiteatr.radom.pl 
i www.facebook.com/amfiteatr.radom. 
Natomiast 11 października w Zespole 
Szkół Muzycznych wystąpi Artur An-
drus – dziennikarz, poeta, autor tekstów 
piosenek, artysta kabaretowy, komenta-
tor „Szkła kontaktowego”, do listopada 
2017 redaktor Trójkowej „Akademii 
rozrywki”.

14 listopada w Kawiarni Artystycznej 
Amfiteatru koncert Agi Zaryan – rozpo-
znawalnej w świecie wokalistki jazzowej 
młodego pokolenia. Przybliża współ-
czesnej publiczności to, co najlepsze 
w historii jazzu, kontynuując tradycję ta-
kich artystek jak Shirley Horn, Carmen 
McRea i Joni Mitchell. Galę finałową ju-
bileuszu zaplanowano na 5 grudnia. Tego 
dnia w sali koncertowej Zespołu Szkół 
Muzycznych wystąpią: Katarzyna Cere-
kwicka, Łukasza Zagrobelny i Piotr Polk 
w towarzystwie 12-osobowej orkiestry.

Patronat nad obchodami jubileuszu 
objęła Radomska Grupa Mediowa. – Na-
sza współpraca przy Fosie Pełnej Kultury 
pokazała, że warto zwiększać zasięgi, że 
poprzez rozmaite media wieść o kultu-
ralnych wydarzeniach i relacje z nich 
mogą dotrzeć do znacznie większego 
grona odbiorców – mówi Krzysztof Do-
magała, dyrektor wykonawczy Radom-
skiej Grupy Mediowej. – Tym bardziej 
cieszymy się, że będziemy mogli już 
11 września gościć Amfiteatr w Bezpłat-
nym Tygodniku „7 Dni”, gdzie ukaże się 
specjalny, jubileuszowy dodatek. Będzie-
my także transmitować galę finałową 
w Telewizji Dami i na Facebooku.
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Budujemy więzi,
budzimy emocje

W tym roku Miejski Ośrodek Kultury „Amfiteatr” obchodzi swoje 40. uro-
dziny. Pierwszy z urodzinowych koncertów już w sobotę, 12 września.
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Radomska książnica już po raz trzeci 
organizuje w Radomiu wydarzenie, które 
odbywa się pod honorowym patronatem 
prezydenta RP Andrzeja Dudy. Tym ra-
zem odbędzie się ono w pięknej scenerii 
bibliotecznego ogrodu. Nic dziwnego, 
przed biblioteką wybrzmią przecież frag-
menty „Balladyny” Juliusza Słowackiego. 
Początek o godz. 11.

Ale to nie wszystko! Znany i ceniony 
aktor teatralny i filmowy Dariusz Jaku-
bowski wraz z sopranistką Katarzyną 
Thomas i pianistą Piotrem Szafrańcem 
zaprezentuje spektakl słowno-muzyczny. 
Artyści wykonają utwory poetyckie i mu-
zyczne nawiązujące do epoki, w której 
powstała lektura tegorocznego Narodo-
wego Czytania.

Uwaga! Organizator zastrzega sobie 
prawo do odwołania imprezy, gdyby 
warunki atmosferyczne nie pozwoliły na 
przeprowadzenie jej na zewnątrz.
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Narodowe
Czytanie
Miejska Biblioteka Publiczna zaprasza 
w sobotę, 5 września do bibliotecznego 
ogrodu (ul. Piłsudskiego 12) na Narodowe 
Czytanie 2020.

Skansen zaplanował we wrześniu 
cztery „Rodzinne niedziele”. 6 września 
(godz. 12) zaprezentowana zostanie 
ekspozycja „Zabawkarstwo”. Za-
bawkarstwo ludowe cieszyło się dużą 
popularnością wśród wiejskich twórców. 
Kupowanie zabawek nie było powszech-
ne, a wykonywanie ich w przydomowych 
warsztatach było zajęciem dodatkowym. 
Zabawki następnie sprzedawano na 
jarmarkach i targach, co było dodatko-
wym dochodem dla ludności wiejskiej. 
Pokazy to idealna okazja dla najmłod-
szych, by pobawić się prostymi, drewnia-
nymi zabawkami, które również dzisiaj 
przynoszą wiele frajdy. Pokaz: Jan 
Kopciał – zabawka ludowa. Warsztaty 
poprowadzi Ilona Kostkiewicz. Miejsce: 
zagroda z Jastrzębi. Wstęp płatny.

Z kolei 13 września MWR zaprasza na 
wystawę „Plastyka obrzędowa”. Twór-
czość plastyczna związana z obrzędami 
odgrywa ważną rolę w życiu ludzi. Ręcz-
nie robione rekwizyty mają dużą wartość 
artystyczną i są elementami wzbogacają-
cymi święta ludowe. Wytwarzane przed-
mioty miały swoją symbolikę kultową 
lub magiczną, ale także często spełniały 
funkcję dekoracyjną. Każdy kiedyś robił 
palmę, wycinanki lub kwiaty z bibuły, 
a przy okazji warsztatów poznamy ich 
symbolikę i historię. Warsztaty poprowa-
dzą: Anna Ziółek i Michalina Grzeszczyk.

W niedzielę, 20 września zaplanowano 
ekspozycję „Drewniane sprzęty domo-
we”. Na wystawie przedstawione będą 
przedmioty codziennego użytku, przede 
wszystkim drobne sprzęty gospodarstwa 
domowego. Pokaz: Grzegorz Ma-
ciąg – ciesielka. Warsztaty poprowadzi 
Kinga Szewczyk. Ostatnia „Rodzinna 
niedziela” poświęcona będzie kiszonkom. 
Poznamy dawne sposoby konserwowania 
i przechowywania żywności. Warszta-
ty poprowadzą: Aleksandra Żytnicka 
i Marcin Murawski. Miejsce: zagroda 
z Chomentowa.
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Rodzinne
niedziele
Na wystawy tematyczne, a także towa-
rzyszące im pokazy i warsztaty zaprasza 
Muzeum Wsi Radomskiej. W najbliższą 
niedzielę – „Zabawkarstwo”.

To pierwszy po kilkumiesięcz-
nej przerwie, spowodowanej ob-
ostrzeniami sanitarnymi, kon-
cert w MWG. – Cieszymy się, że 
możemy znów działać na prawie 
normalnym poziomie – mówi To-
masz Tyczyński, kierownik mu-
zeum. – Bardzo na to czekaliśmy. 
Mam wrażenie, że nasi goście 
także już się za nami stęsknili. 
Tym goręcej zapraszam.

Tym razem, wystąpi Marek Dy-
jak. Porównywany jest z Tomem 
Waitsem i Przemysławem Gin-
trowskim, ale w rzeczywistości to 
jasna gwiazda na muzycznym fir-
mamencie lub raczej osobna pla-
neta. Jak piszą o nim krytycy, to wspa-
niały głos, świetne teksty i mistrzowskie 
aranżacje. W Muzeum Witolda Gomb-
rowicza Marek Dyjak zaśpiewa głównie 
utwory z albumu „Piękny instalator”, 
który ukazał się pod koniec 2019 roku. 
To piosenki autorstwa Jana Kondraka, 
Roberta Kasprzyckiego, Jacka Musia-
towicza, Artura Andrusa, Dariusza 
Milińskiego i Adama Struga. „Piękny 
instalator” to tytuł piosenki do tekstu 
Jana Kondraka, która była próbą nawią-
zania do obrazu Jerzego Dudy-Gracza. 
Tą kompozycją Dyjak w 1995 roku wy-
śpiewał jedną z nagród Studenckiego 
Festiwalu Piosenki w Krakowie. Jak sam 
teraz mówi, „piosenka wcześniej była 
strasznie agresywna i wulgarna, co dało 
mi nagrodę, ale dziś nikt by jej nie chciał 
puścić w radiu, dlatego na potrzeby tego 
albumu została troszeczkę zmiękczona”.

Dyjak sam siebie nazywa barowym 
grajkiem. Najbardziej prawdziwy głos 
na polskim rynku muzycznym – tak oce-
nia go Elżbieta Zapendowska. Jak pisał 
o albumie „Piękny instalator” Jarek Szu-
brycht, to „najlepsze piosenki bez hap-

py endu”. Płyta została nominowana do 
Fryderyka w kategorii: muzyka poetycka 
roku 2020.

Plenerowy koncert Marka Dyjaka 
(tym razem w kwintecie) odbędzie się 
w Muzeum Witolda Gombrowicza we 
Wsoli w sobotę, 5 września. Początek 
o godz. 18, wstęp wolny.

Bezpłatny autobus z Radomia do Wso-
li odjedzie o godz. 17 z przystanku przy 
ul. Chrobrego/Czysta (kierunek Micha-
łów). Powrót do Radomia po koncercie 
ok. godz. 20.

– Ze względów sanitarnych w autobu-
sie będzie zajęta tylko połowa miejsc. 
Prosimy także osoby, które wybierają się 
na koncert, o wydrukowanie, przeczyta-
nie i podpisanie specjalnego oświadcze-
nia. Druk do pobrania dostępny jest na 
naszej stronie internetowej – mówi To-
masz Tyczyński. – To i nam, i państwu 
w sobotę ułatwi i przyspieszy procedury.

Podpisany dokument należy zabrać ze 
sobą i przekazać pracownikom muzeum 
przy wejściu na teren MWG.
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Marek Dyjak
u Gombrowicza

Wspaniały głos, świetne teksty, mistrzowskie aranżacje. W sobotę, 
5 września w Muzeum Witolda Gombrowicza we Wsoli wystąpi Marek 
Dyjak z zespołem.
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Wokalista, gitarzysta, kompozytor 
i poeta. Urodzony w Radomiu. Ukoń-
czył Państwowe Ognisko Muzyczne 
w klasie gitary klasycznej. Studiował 
w Wyższej Szkole Dziennikarstwa w Ra-
domiu, a także w Wyższej Szkole Pro-
mocji w Warszawie.

18 września 1992, jako 16-latek, zało-
żył zespół Carpe Diem. Jego styl muzycz-
ny określany był mianem progresywnej 
piosenki autorskiej, zahaczającej niejed-
nokrotnie o przebojową muzykę środka. 
W 1995 roku ze swoją grupą odniósł 
pierwszy fonograficzny sukces. Utwór 
„Taki na nas widok” trafił jako power 
play do Radia Radom i przez sześć tygo-
dniu utrzymywał się na jego liście prze-
bojów. Do 2000 ze swoją grupą występo-

wał na licznych przeglądach i festiwalach, 
zdobywając wiele nagród i wyróżnień.

W 2001 roku wystąpił w programie 
„Szansa na sukces” w TVP 2, śpiewając 
piosenkę z repertuaru Piotra Szczepa-
nika i otrzymując wyróżnienie. W lutym 
2002 ponownie wystąpił i wygrał „Szansę 
na sukces”, tym razem wykonując utwór 
Ryszarda Rynkowskiego. Przełomowym 
momentem w karierze Szymona Wydry 
był udział w pierwszej edycji programu 
„Idol” w 2002 roku, gdzie zajął trzecie 
miejsce. Kilka miesięcy później ukazał 
się pierwszy album grupy „Teraz wiem”. 
Szymon Wydra & Carpe Diem jest zdo-
bywcą najważniejszych nagród przemy-
słu muzycznego, np. Eska Music Awards 
w kategorii Artysta Roku, Złoty Dziób 
Radia Wawa – Przebój Roku „Życie jak 
poemat”, Superjedynka Festiwalu Pol-
skiej Piosenki w Opolu za nagranie naj-
lepszej płyty – „Bezczas” – w kategorii: 
rock, Mikrofon Popcornu – Wokalista 
Roku, Sopot TOPtrendy.

Szymonowi Wydrze podczas piątko-
wego koncertu towarzyszyć będzie Zbi-
gniew Suski, gitarzysta współpracujący 
z artystą od początku kariery. Początek 
o godz. 19.
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Wydra w muszli
Na recital akustyczny Szymona Wydry zaprasza dzisiaj (piątek, 4 wrześ-
nia) do muszli w parku im. Tadeusza Kościuszki Radomski Klub Środo-
wisk Twórczych i Galeria „Łaźnia”.
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SZKOLENIA DLA KIEROWCÓW ZE WSPARCIEM SAMORZĄDU MAZOWSZA
Wojewódzkie Ośrodki Ruchu Drogowego na Mazowszu już po raz kolejny uzyskały pełne wsparcie Urzędu Marszałkowskiego na realizację II edycji szkoleń, 

podczas których swoje umiejętności będą mogli doskonalić kierowcy najmniej doświadczeni.

Jak wynika ze statystyk wypad-
ków drogowych z ostatnich kilku lat, 
do grupy tej należą kierowcy w wieku 
18-24 lata i seniorzy powyżej 55. roku 
życia. Szkolenia będą odbywać się na 
Torze Modlin.

– W pierwszej edycji projektu wzię-
ło udział ponad 770 osób. W obecnej 
sytuacji, szczególnego reżimu sani-
tarnego, przygotowaliśmy ofertę dla 
440 uczestników w trzech ośrodkach 
na Mazowszu. Zmniejszona ilość po-
zwoli na zachowanie wszelkich wyma-
ganych zasad bezpieczeństwa epide-
micznego – rozpoczął Rafał Rajkowski, 
wicemarszałek Mazowsza. – Bardzo 
serdecznie dziękuję za ciężką pracę 
i zaangażowanie dyrektorowi radom-
skiego WORDu, Marcinowi Ciężkow-
skiemu i jego pracownikom a za włą-

czenie się w realizację projektu również 
dyrektorowi Mazowieckiego Centrum 
Polityki Społecznej, Aleksandrowi Kor-
natowskiemu, dodał wicemarszałek.

– Dwa lata temu pilotażowo uru-
chomiliśmy szkolenie zarówno teore-
tyczne jak i praktyczne i okazało się, 
że jest ono bardzo potrzebne a jego 
skutki są wymierne. Dlatego będzie-
my szkolić mazowieckich kierowców, 
aby to przyczyniło się do zmniejsze-
nia niechlubnych statystyk i poprawiło 
bezpieczeństwo na drogach Mazow-
sza – przekonywał dyrektor Korna-
towski.

Obecny na konferencji radny woje-
wództwa Tomasz Śmietanka dodał, że 
profilaktyka jest bardzo ważna zwłasz-
cza gdy samochodów i kierujących 
przybywa a zarząd województwa prze-

znacza tak duże środki na to, aby drogi 
na Mazowszu były w coraz lepszym 
stanie. Dodał, że połączenie tych obu 
ważnych rzeczy w znacznym stopniu 
wpłynie na poprawę bezpieczeństwa 
na naszych drogach.

Udział w szkoleniu jest zupełnie bez-
płatny a zarząd województwa przezna-
czył na tegoroczną edycję 600 tys. zł. 

– Nabór ruszy z początkiem września 
a my na bieżąco będziemy informować 
w jaki sposób zapisać się na poszcze-
gólne szkolenia – zapewnił Marcin 
Ciężkowski, dyrektor Wojewódzkiego 
Ośrodka Ruchu Drogowego w Rado-
miu. Przypominam, że jedyne wymogi 
to posiadanie prawa jazdy kategorii 
„B”, wiek 18-24 lata lub 55+ i miejsce 
zamieszkania to województwo mazo-
wieckie.

Ilość miejsc w tej edycji jest ogra-
niczona, dlatego o przyjęciu bę-
dzie decydować kolejność zgłoszeń. 
A chętnych na pewno nie zabraknie, bo 
najlepsza wizytówką są już przeszkole-
ni kierowcy.

– Nawet nie zdawaliśmy sobie spra-
wy z rówieśnikami szkolenia 55+ jak 
dużo wiedzy jeszcze nam brakuje, 
mimo że uprawnienia mamy od kilku-
dziesięciu lat. Dużo refleksji z części 
teoretycznej i jeszcze więcej praktyki 
pokazało, że rutyna nie jest dobrym 
doradcą a jedyny minus szkolenia..., że 
tak szybko się skończyło – skwitował 
z uśmiechem Marek Drachal, uczestnik 
I edycji szkolenia dla seniorów.

– W ośrodku szkolenia kierowców 
podczas kursu na prawo jazdy wie-
le mówiło się o wpadaniu w poślizg, 

o kontroli jazdy w szczególnych wa-
runkach, ale przeżycie tego w sytuacji 
kontrolowanej podczas treningów na 
Torze Modlin „na własnej skórze” to 
zupełnie co innego. To doświadczenie, 
które przyda mi się już na zawsze. Po-
lecam to szkolenie wszystkim młodym 
kierowcom, aby uświadomić im, że ni 
tylko marka czy stan techniczny sa-
mochodu mają znaczenie, ale ważna 
jest również nasza głowa, żeby umieć 
dostosować warunki jazdy do tych, pa-
nujących na drodze, żeby nie dać się 
sprowokować – przekonywał Aleksan-
der De La Ossa, uczestnik szkolenia 
dla kierowców w wieku 18-24 lata.

Szczegóły rekrutacji pod numerem 
telefonu: 48 38 98 110.

SL
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Wotum zaufania i absolutorium rady 
gmin muszą, ustawowo, władzy wy-
konawczej udzielić do końca czerwca. 
W tym roku w związku z pandemią 
koronawirusa minister finansów po-
zwolił skwitowanie budżetu za ubiegły 
rok przesunąć o prawie dwa miesią-
ce – samorządy miały się z tym uporać 
do 29 sierpnia. W Radomiu sesję zwoła-
no na piątek. Na dodatek trzeba ją było 
przeprowadzić zdalnie.

Od ubiegłego roku rady gmin nie tyl-
ko udzielają włodarzom absolutorium, 
ale także głosują nad wotum zaufania 
dla nich. Wotum zaufania zostało przez 
ustawodawców pomyślane jako instru-
ment politycznej oceny działań wójtów, 
burmistrzów czy prezydentów, podczas 
gdy absolutorium ma być merytorycz-

ną – a właściwie to nawet matematycz-
ną – opinią na temat wykonania budżetu 
za poprzedni rok.

Prezydent, jak nakazuje ustawa, przy-
gotował obszerny, blisko stustronicowy 
raport o stanie miasta. Jego prezentacja 
zajęła prawie godzinę, a radni – głównie 
PiS – zadali do niego mnóstwo szczegó-
łowych pytań. Pytali np. ile osób czeka 
na mieszkania komunalne i w ramach 
TBS-u, ile miasto sprzedało w ubiegłym 
roku nieruchomości i czy Radpec może 
kupić większą liczbę czujników czadu 
hurtem i zainstalować je u wszystkich 
potrzebujących.

– Wotum zaufania to taki instrument, 
którego udzielenie świadczy o tym, że 
aprobuje si działania prezydenta. Ja 
tego wotum nie udzielę, bo nie popieram 
działań pana prezydenta – stwierdził 
Robert Fiszer (PiS), wypominając wła-

dzy wykonawczej m.in. ślimaczenie się 
prac przy budowie Radomskiego Cen-
trum Sportu czy niewybudowanie nawet 
jednego mieszkania komunalnego.

Łukasz Podlewski, który zastąpił na 
stanowisku przewodniczącego klu-
bu radnych PiS Dariusza Wójcika 
po jego rezygnacji, opowiedział 
anegdotkę, jak to razu pewnego jego 
kolega został na lekcji wyrwany do 
odpowiedzi: – Odpowiadał, odpo-
wiadał i odpowiadał, a kiedy skoń-
czył, pani mu powiedziała: „Mówiłeś 
długo i obszernie, ale nie na temat. 
Siadaj, dwója.” Panie prezydencie, 
mocne dwa na szynach i przejdźmy 
do głosowania.

W głosowaniu nad udzieleniem 
wotum zaufania prez ydentowi 
14 radnych Prawa i Sprawiedliwości 
(Teresa Skoczek i Kazimierz Sta-
szewski byli nieobecni) podzieliło 
opinię swojego przewodniczącego i gło-
sowało przeciw. Za byli radni Koalicji 
Obywatelskiej i radny niezależny.

Potem przyszedł czas na przedsta-
wienie sprawozdania z wykonania bu-
dżetu za ubiegły rok. Zrealizowane 
w 2019 roku dochody to 1 mld 366 mln 
zł, zrealizowane wydatki zamknęły się 
w kwocie 1 mld 440 mln zł. Planowany 
na początku ubiegłego roku deficyt na 
poziomie 88,2 mln zł udało się do końca 
roku zmniejszyć do 73,8 mln zł.

– Radom w 2019 roku był miastem 
rozpędzonym. Wykonywał śmiałe pro-
jekty, które poprawiają jakość życia 
mieszkańców – przekonywał prezydent 
Radosław Witkowski.

Sprawozdanie z wykonania ubiegło-
rocznego budżetu pozytywnie zaopinio-
wała Regionalna Izba Obrachunkowa, 
pozytywną opinię wydała także komisja 
rewizyjna rady miejskiej.

W dyskusji Marta Michalska-Wilk, 
przewodnicząca klubu radnych KO za-
uważyła, że miniony rok był rekordowy 
pod względem inwestycji – nigdy jeszcze 
miasto nie przeznaczyło na inwestycje 
takiej sumy, a „budżet to matematyka”. 
I przypomniała, że rada w poprzed-

nim roku nie udzieliła prezydentowi 
absolutorium, co skutkowało tym, że 
RIO uchwałę unieważniła. Na dodatek 
opinię RIO podzielił sąd administra-
cyjny. – Stoimy, jako rada, przed waż-
nym egzaminem, którego nie zdaliśmy 
w ubiegłym roku – zaznaczyła. I zwróciła 
się do radnych PiS: – Naraziliście nasze 
miasto na śmieszność. Ale z błędów na-
leży wyciągać wnioski i mam nadzieję, że 
to zrobicie.

Po dyskusji głosami radnych Prawa 
i Sprawiedliwości (14 przeciw, 12 za) 
odrzucono sprawozdanie z wykonania 
budżetu za 2019 rok. Takim samym sto-
sunkiem głosów rada nie udzieliła abso-
lutorium prezydentowi Witkowskiemu.

Zgodnie z nowelizacją ustawy o samo-
rządzie gminnym rada, jeśli w dwóch ko-
lejnych latach nie udzieliła prezydentowi 
wotum zaufania, może podjąć uchwałę 
o przeprowadzeniu referendum w spra-
wie odwołania włodarza miasta. Może, 
ale nie musi; ustawodawca decyzję po-
zostawił radnym do uznania.

W przypadku, gdy rada postanowi 
podjąć uchwałę o przeprowadzeniu refe-
rendum, musi to zrobić na sesji zwołanej 
nie wcześniej niż po upływie 14 dni od 
podjęcia uchwały w sprawie nieudzie-
lenia wotum zaufania. Uchwałę tę rada 
gminy podejmuje bezwzględną więk-
szością głosów ustawowego składu rady, 
w głosowaniu imiennym.

Bez absolutorium
Prezydent Radosław Witkowski nie otrzymał wotum zaufania, rada miejska nie udzieliła mu także absolutorium za ubiegły rok. 
Radni odrzucili ponadto w głosowaniu sprawozdanie z wykonania budżetu za rok 2019. Za każdym razem przeciwko głosował 
klub Prawa i Sprawiedliwości.
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Piątkowa sesja (28 sierpnia) – w związ-
ku z tym, że jeden z radnych miał po-
zytywny wynik testu na SARS-CoV-2, 
a dziesięcioro innych przebywało na 
kwarantannie – odbywała się zdalnie. 
Ale wszyscy w posiedzeniu uczestniczy-
li. I właśnie od tego, czy radni będąc na 
kwarantannie mogą brać udział w sesji, 
a zwłaszcza, czy mogą głosować, zaczęła 
się dyskusja.

– Z przepisów wynika wprost, że osoba 
na kwarantannie jest osobą niezdolną do 
pracy. Czy ta sesja jest więc legalna? Czy 
radni na kwarantannie mogą brać udział 
w głosowaniu? – dopytywała Marta Mi-
chalska-Wilk, przewodnicząca klubu rad-
nych Koalicji Obywatelskiej.

Mecenas Sylwia Zarachowicz-Woś, 
prawnik rady miejskiej stwierdziła, że 
to... zależy od radnego. Generalnie de-
cyzja o kwarantannie jest uznaniem nie-
zdolności do pracy osoby, której dotyczy. 
Jeśli jednak osoba ta nie będzie wystę-
powała do ZUS-u o zasiłek chorobo-
wy, może pracować zdalnie, czyli także 
uczestniczyć w sesji.

– Kiedy zadzwoniła do mnie wczoraj 
pani z sanepidu w sprawie kwarantanny, 
zapytałem ją, czy będę mógł uczestniczyć 
w sesji zdalnej. I usłyszałem, że nie ma 
przeszkód – zaznaczył Łukasz Podlewski, 
przewodniczący klubu radnych PiS.

Michalska-Wilk żądała przedstawie-
nia podstawy prawnej, która pozwala na 
udział w sesji i głosowanie podczas kwa-

rantanny, a radni PiS domagali się od 
przewodniczącej przerwania dyskusji na 
„niepoważny temat” i realizowania po-
rządku obrad. Ba, w pewnym momencie 
Podlewski zagroził nawet, że radni PiS 
w sesji przestaną uczestniczyć. Co sze-
fową klubu radnych KO nadzwyczajnie 
ucieszyło. Bo przecież to przewodnicząca 
rady miejskiej z PiS-u zwołała posiedze-
nie w sprawie absolutorium dla prezy-
denta w ostatnim możliwym dniu.

– Pan radny Kazimierz Woźniak uzy-
skał zupełnie inną informację z sanepi-
du: decyzja o kwarantannie jest równo-

znaczna z L4, więc bierze 
pani odpowiedzialność 
za to, co się teraz dzie-
je – stwierdziła Michal-
ska-Wilk.

K i n g a  B o g u s z  n i e 
znalazła powodu, by po-
siedzenie odwoływać. 
A dla przerwania toczą-
cej się na łączach dys-
kusji, zarządziła krótką 
przerwę. – Wznawiamy 
obrady po przerwie – we-
zwała radnych po kilku 
minutach. Wezwanie po-
wtórzyła kilka razy. Na 
tle jej nawoływań bardzo 
wyraźnie słychać było Mi-
rosława Rejczaka, który 
mówił do kogoś „bo to 
jest palant”; potem tego 
kogoś nazwał „durniem”. 
Inwektywy oburzenie 

wywołały jedynie wśród radnych KO, 
bo – jak się okazało – radny PiS wyraził 
się tak elegancko o pośle Koalicji Kon-
radzie Frysztaku, który przysłuchiwał się 
obradom.

I to właśnie zachowania Rejczaka 
i braku reakcji ze strony przewodni-
czącej RM dotyczyły pierwsze słowa 
wystąpienia Marty Michalskiej-Wilk, 
szefowej klubu radnych KO. Bo w tym 
momencie radni mieli dyskutować nad 
wnioskiem radnych Koalicji Obywatel-
skiej w sprawie odwołania z funkcji Kingi 
Bogusz. – To, co się tutaj dzisiaj działo, 
pokazało, że nasz wniosek jest zasad-
ny – zaznaczyła Michalska-Wilk. – Nie 
chodziło nam o zmianę nazwiska na 
pieczątce, ale o głęboką dyskusję nad 
sposobem prowadzenia obrad i trakto-
wania radnych przez panią przewodni-
czącą. Jednak w tych, trudnych dzisiaj, 
warunkach takiej dyskusji nie będzie 
można przeprowadzić. Odkładamy więc 
nasz wniosek na, powiedzmy, dwa mie-
siące. Oczekujemy poprawy. I współpra-
cy z naszym klubem i radnym niezależ-
nym. Jesteśmy gotowi – jeśli państwo 
chcecie – rozmawiać z prezydentem na 
temat zmian w kolegium (prezyden-
ckim – przyp. autor).

Kinga Bogusz podziękowała KO za wy-
cofanie wniosku. – A co do wypowiedzi 
radnego Rejczaka... Muszę ją odsłuchać 
raz jeszcze. Bo wtedy akurat zabierałam 
głos, więc nie mam świadomości, co rad-
ny Rejczak mówił – stwierdziła.

Za słowa radnego Rejczaka przeprosił 
w poniedziałek nowy szef klubu radnych 
PiS w Porannej Rozmowie Radia Rekord 
I TV Dami z Łukaszem Molendą.

Oczekujemy
poprawy

Nie było głosowania nad odwołaniem przewodniczącej rady miejskiej Kingi 
Bogusz – Koalicja Obywatelska wycofała wniosek. – Odkładamy nasz wnio-
sek na dwa miesiące. Oczekujemy poprawy i współpracy – mówiła Marta 
Michalska-Wilk.

R E K L A M A
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Cieszący się zawsze wielkim zaintere-
sowaniem radomian festyn w tym roku 
odbywa się pod hasłem „Nasz chleb 
pachnie tradycją”. Święto Chleba zapla-
nowano na placu przed urzędem miej-
skim w niedzielę, 6 września w godz. 
10-18. Jak zawsze będzie można kupić 
wyroby piekarnicze nie tylko radom-
skich piekarzy. Organizatorzy przygoto-
wali także konkursy z supernagrodami 
i dla najmłodszych, i dla dorosłych.

Oficjalne otwarcie XXII Święta Chle-
ba odbędzie się o godz. 13, wcześniej 
jednak – o godz. 11.45 – na scenie na 
pl. Corazziego pojawi się Młodzieżowy 
Zespół Ludowy „Guzowianki”, którego 

miłośnikom folkloru ziemi radomskiej 
nie trzeba przedstawiać. Natomiast na 
godz. 17 zaplanowano koncert „Kroplą 
deszczu...” Gabriela Fleszara – muzyka, 
wokalisty i autora tekstów. Był uczestni-
kiem pierwszej edycji programu TVP2 
„The Voice of Poland” (2011) i jednym 
z jurorów drugiej edycji programu Polsa-
tu „Śpiewajmy razem. All Together Now” 
(2019). Zagrał główną rolę w filmie Bo-
gusława Lindy „Sezon na leszcza”.

Na Święto Chleba wstęp jest wolny. 
Wydarzenie objęła patronatem Radom-
ska Grupa Mediowa.

NIKA

Święto Chleba
Już po raz 22. Cech Piekarzy w Radomiu organizuje Święto Chleba. Tym 
razem jednak nie w skansenie, ale na pl. Corazziego.

Zgodnie z regulaminem wniosek 
o przyznanie honorowego obywatelstwa 
może złożyć minimum 10 radnych, pre-
zydent albo minimum tysiąc radomian, 
którym przysługuje czynne prawo wy-
borcze. Kilka lat temu radni ustalili, że 
rada może przyznać honorowe obywatel-
stwo nie więcej niż dwóm osobom w cza-
sie trwania kadencji, a wnioski podlega-
ją rozpatrzeniu raz na dwa lata.

Z wnioskiem o nadanie honorowego 
obywatelstwa Teresie Grodzińskiej i Jó-
zefowi Marjańskiemu prezydent zwrócił 
się do Rady Miejskiej Radomia w ostat-
nich dniach sierpnia. Przypominając, 
że w tym roku przypada akurat stulecie 
bitwy warszawskiej.

Józef Marjański urodził się 10 sierp-
nia 1892 w Radomiu. Był żołnierzem 
legionów Piłsudskiego i Polskiej Orga-
nizacji Wojskowej, współtwórcą Repub-
liki Radomskiej, uczestnikiem wojny 
polsko-bolszewickiej, a Józef Piłsudski 
mówił o nim „pierwszy z dzielnych”. 
Uczestniczył w kampanii kijowskiej i bi-
twie warszawskiej. 22 sierpnia 1920 pod-
czas bitwy białostockiej, w czasie trud-
nych walk, zginął, osłaniając wycofujący 
się sztab dywizji w okolicy ówczesnego 
Zarządu Miasta przy ul. Warszawskiej 
w Białymstoku. Józef Marjański został 
pośmiertnie awansowany na stopień ma-
jora i pochowany na białostockim cmen-

tarzu wojskowym. W 1923 roku jego 
prochy ekshumowano, przewieziono 
do Radomia i z honorami wojskowymi 
pochowano na cmentarzu przy ul. Lima-
nowskiego. Był trzykrotnie odznaczony 
Krzyżem Walecznych i pośmiertnie or-
derem Virtuti Militari oraz Krzyżem 
Niepodległości z Mieczami. 

Teresa Grodzińska urodzi ła się 
20 grudnia 1899 w Jaszowicach koło 
Radomia. Po wybuchu wojny polsko-
-bolszewickiej praktykowała jako pielęg-
niarka, by w lipcu 1920 roku – jako ochot-
niczka – ruszyć na front. Przydzielona do 
4 pułku piechoty Legionów od 19 sierp-
nia uczestniczyła w działaniach wojen-
nych w rejonie Hrubieszowa. 1 września 

1920 4 pp Legionów został otoczony 
przez 1 Armię Konną Siemiona Budion-
nego. Grodzińska nie wycofała się i kon-
tynuowała opiekę nad rannymi żołnierza-
mi. Tego dnia została wzięta do niewoli. 
Przez kilka godzin miała się bronić przed 
atakującymi ją Kozakami, którzy w końcu 
brutalnie ją zamordowali. Była pierwszą 
kobietą odznaczoną, pośmiertnie, Krzy-
żem Złotym Orderu Virtuti Militari.

Wnioski o przyznanie honorowego 
obywatelstwa rozpatruje komisja kultury 
i promocji, która przedstawia je radzie 
miejskiej.

CT

Dwoje honorowych
obywateli?

Czy Teresa Grodzińska i Józef Marjański zostaną honorowymi obywatela-
mi Radomia? Z takim wnioskiem wystąpił prezydent.
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Wyższa	Inżynierska	Szkoła	Bezpieczeństwa	i	Organizacji	Pracy	w	Radomiu

Radom,	ul.	Grzybowska	4/6	

48	385	13	14	dziekanat@wisbiop.pl	

wisbiop.pl	

Rok	akademicki	

2020/2021	

Studia inżynierskie 

Bezpieczeństwo i higiena pracy 

Budownictwo 
Studia 

podyplomowe BHP 

Latem ubiegłego roku mieszkańcy 
osiedla XV-lecia i ekolodzy ze stowa-
rzyszenia Zielona Akcja zaapelowali 
do władz miasta o zlikwidowanie wyspy 
ciepła na ul. Kusocińskiego między 
rondem Sybiraków a ul. Miłą po stronie 
pawilonów. Jarosław Staniszewski z Zie-
lonej Akcji przekonywał, że wystarczy 
chodnika, by zmieścić i rowerzystów, 
i parkujące samochody, i przechodniów, 
i jeszcze kawałek zieleni.

Miasto przychyliło się do postulatów 
mieszkańców, ale do realizacji projektu 
doszło dopiero w tym roku. – Naszym 
zadaniem było rozebranie części chod-
nika przed pawilonami, zrobienie wyko-
pów pod przyszłe trawniki i obłożenie 
ich specjalnymi obrzeżami – wylicza Da-
wid Puton, rzecznik Miejskiego Zarządu 
Dróg i Komunikacji.

W wykopach pojawiła się już ziemia, 
w którą wkrótce zostaną posadzone 
drzewa. To zadanie wzięli na swoje barki 
członkowie stowarzyszenia Zielona 
Akcja Radom. Ma to nastąpić jeszcze 
we wrześniu.

To jedyna, jak na razie, wyspa ciepła 
likwidowana w Radomiu. Społeczni-
cy apelowali także do władz miasta, 
żeby istniejący przy ul. Kusocińskiego 
przystanek autobusowy przekształcić 
w przystanek zielony – podobny tym, 
które pojawiły się parę lat temu przy pl. 
Jagiellońskim.

KK

Wyspa ciepła
zlikwidowana
Miejsca już zostały przygotowane, 
a jeszcze we wrześniu będą tu posadzone 
drzewa – znika tzw. wyspa ciepła 
na ul. Kusocińskiego.

We wszystkich placówkach nauka 
rozpoczęła się w sposób tradycyjny, 
chociaż wszędzie obowiązują zasady 
bezpieczeństwa wprowadzone w związ-
ku z pandemią. – W tym szczególnym 
czasie, w dniu rozpoczęcia nowego roku 
szkolnego, wszystkim szkolnym społecz-
nościom chciałbym przede wszystkim 
życzyć, abyśmy jak najdłużej wytrwali 
w warunkach konwencjonalnego kształ-
cenia – mówił podczas inauguracji no-
wego roku szkolnego w PSP nr 17 prezy-
dent Radosław Witkowski. – Szkoła 
ma bowiem nie tylko uczyć, ale też 
wychowywać. A tego zadania nie da się 
zrealizować, jeśli dzieci nie będą miały 
bezpośredniego kontaktu z rówieśnika-
mi i nauczycielami. Jestem przekonany, 
że nasze placówki są dobrze przygoto-
wane do pracy w reżimie sanitarnym.

Inauguracji nowego roku szkolnego 
w PSP przy ul. Czarnoleskiej towa-
rzyszyło otwarcie wielofunkcyjnego 
boiska o nawierzchni poliuretanowej. 
Powstało ono w ramach tegorocznego 
budżetu obywatelskiego; był to jeden ze 
zwycięskich projektów w obszarze insty-
tucjonalnym. – Takie projekty szczegól-
nie cieszą, bo poprawiają naszą bazę 
sportową, dając w ten sposób dzieciom 
i młodzieży szansę rozwoju pasji i zain-
teresowań – podkreślił prezydent.

Boisko będzie służyło nie tylko ucz-
niom „siedemnastki”, ale też wszystkim 
mieszkańcom Południa. Inwestycja 
kosztowała 490 tys. zł.

CT

Nowy rok
szkolny
Ponad 35 tys. dzieci i młodzieży rozpoczęło 
we wtorek nowy rok szkolny w radomskich 
szkołach i przedszkolach.

 MILENA MAJEWSKA

– Jeśli w ciągu 14 dni radni Prawa 
i Sprawiedliwości nie złożą wniosku 
o przeprowadzenie referendum, które 
miałoby na celu usunięcie mnie z funkcji 
prezydenta, to uważam, że powinniśmy 
usiąść do stołu i poważnie porozmawiać 
o współpracy – uważa prezydent Witkow-
ski. – I ja taką propozycję współpracy 
radnym Prawa i Sprawiedliwości złożę. 
Bo od 15 września przewiduję rozpoczę-
cie prac nad budżetem naszego miasta 
na rok 2021. Zgodnie z prawem powinie-
nem projekt planu finansowego złożyć do 
Biura Rady Miejskiej do 15 listopada, ale 
postanowiłem przyspieszyć te prace. Za-
proszę radę miejską do pracy wcześniej.

We wtorkowej porannej rozmowie 
z Łukaszem Molendą w Radiu Rekord 
i TV Dami prezydent mówił o sytuacji 
w radzie miejskiej i swoich pomysłach na 
osiągnięcie porozumienia. – Podsumo-
wując sesję, która odbyła się w piątek... 
Uważam, że doszliśmy do politycznej 
ściany. I trzeba jasno postawić tezę: Ra-
dom potrzebuje nowej idei, potrzebuje 
nowego spokoju, współpracy, a nie poli-
tycznych wojenek. Dlatego zdecydowa-
łem, że wkrótce utworzę ponadpartyjne 
stowarzyszenie, w którym nie będziemy 
sprawdzać legitymacji – mówi prezy-

dent. – Chciałbym, żeby to była płasz-
czyzna do rzeczywistych rozmów i do 
rzeczywistego rozwiązywania radom-
skich problemów. A nie do ciągłej rywa-
lizacji politycznej na poziomie PiS – KO. 
Trzeba to wreszcie przeciąć.

Prezydent zaznaczył, że nowe sto-
warzyszenie nie oznacza jego odejścia 
z Platformy Obywatelskiej. Podkreślił, 
że w nowym ruchu nie będą ważne par-
tyjne podziały. – To stowarzyszenie ma 
na celu przede wszystkim integrację 

środowiska samorządowców i polityków 
radomskich. Znajdzie się tam miejsce 
dla wszystkich. Dla każdego, kto będzie 
chciał prowadzić politykę zmian. Szko-
da czasu na wojenkę radomsko-radom-
ską – uważa.

Radosław Witkowski ma nadzieję, 
że będzie to przełomowy moment na 
radomskiej scenie samorządowej. – Po-
może wyjść z klinczu politycznego, na 
który w tym momencie nas po prostu 
nie stać – mówi.

Trzeba to przeciąć
– Radom potrzebuje nowej idei, potrzebuje spokoju i współpracy, a nie po-
litycznych wojenek. Dlatego zdecydowałem, że wkrótce utworzę ponadpar-
tyjne stowarzyszenie, w którym nie będziemy sprawdzać legitymacji – zapo-
wiada prezydent Radosław Witkowski.
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piątek, godz. 12-20
sobota - niedziela, godz. 10-20
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Jedyny na świecie preparat na wszystkie rodzaje grzybicy już w Polsce!

Grzybica najczęściej atakuje skórę, stopy, paznokcie i miejsca intymne, a 1 osoba z objawami choroby 
może zarazić nawet całą rodzinę! Szacuje się, że grzybica występuje aż u 89,6% Polaków co najmniej 
raz w życiu, przy czym dopiero u co 5. osoby grzyby zostały całkowicie usunięte! Te, które pozostały 
na skórze, w przyszłości zaatakują z 2x większą siłą…

Grzybica – zmora 
XXI wieku
Grzybica przenosi się przez mi-
kroskopijne grzyby i dermatofi-
ty. Lubią ciepłe i wilgotne śro-
dowisko, dlatego najczęściej 
gnieżdżą się w basenach, pu-
blicznych toaletach, pryszni-
cach, podłogach, ręcznikach czy 
grzebieniach i czyhają, aby gdy 
tylko pojawi się człowiek, natych-
miast zaatakować...

Według Michigan Institute of Me-
dicine, w grupie ryzyka jest aż 82,5% 
społeczeństwa. Choroba najczęściej 
dotyka dzieci, osoby po 50. roku ży-
cia oraz cierpiące na takie schorze-
nia, jak cukrzyca, miażdżyca, otyłość, 
nadmierna potliwość, zaburzenia 
krążenia oraz problemy hormonalne 
i immunologiczne. 

Prof. Mączyński: 
„Działania trzeba 
podjąć natychmiast”
„Aż 8/10 osób przyznaje, że lekce-
waży objawy grzybicy. 

To niedopuszczalny 
błąd!” – mówi prof. 
Tomasz  Mączyński. 
„Efektem niedoleczo-
nej grzybicy są uparcie 
nawracające infekcje.  
Często rozprzestrzenia 
się także na sąsied-

nie tkanki, a w najgorszym przypad-
ku może zaatakować narządy we-
wnętrzne, np. płuca, nerki czy mózg. 
Dlatego konieczne jest niezwłoczne 
usunięcie objawów i ich przyczyn.

Tłuste maści, olejki i antybioty-
ki są przepisywane w zależności od 
rodzaju grzybów. Trudno trafić na 
ten, który pomoże danemu pacjen-
towi. W dodatku dają one ulgę tylko 
w trakcie ich stosowania, a na efek-
ty trzeba czekać nawet 3 miesią-
ce. W 79% przypadków grzyby i tak 
zostają w organizmie, ponieważ są 
wyjątkowo oporne na znane dotych-
czas środki farmakologiczne. Pacjent 
zostaje z 6-7 preparatami, pustym 
portfelem i kolejną infekcją”.  

Nowatorskie odkrycie 
NOKAUTUJE grzybicę!
Superinnowacyjna formuła została 
stworzona przez zespół cenionych 
naukowców z Michigan Institute of 
Medicine. W ciągu 2 tygodni kuracja 
ekspresowo wyparła rynek antybio-
tyków i maści, ponieważ jako jedyna 
natychmiast zwalcza grzybicę bez 
względu na miejsce jej występowa-
nia. Jej skuteczność wynosi aż 98,1% 
i została poparta 2-letnimi badania-
mi klinicznymi. 

„To prawdziwa rewolucja w wal-
ce z grzybicą” – komentuje prof. 
Mączyński. Preparat jest stworzony 
ze 100% naturalnych składników, 
a jednocześnie 3x mocniejszy od 
zwykłych antybiotyków, dzięki cze-
mu już po 7 dniach doszczętnie eli-
minuje wszystkie dermatofity”.

Pierwsze efekty 
widoczne po 48h
Rewelacyjna formuła działa na-
tychmiast. W ciągu 1 doby do za-
infekowanych tkanek wnikają bio-
składniki, które mają właściwości 
bakterio- i grzybobójcze. Szybko 
hamują rozmnażanie dermatofitów, 
likwidując jednocześnie stany zapal-
ne. W ciągu 48h ustępuje świąd, 
pieczenie i zaczerwienienia. Wśród 

badanych, 98/100 osób potwierdziło 
zniknięcie białych nalotów i obrzę-
ków po 3 dniach. 
Prof. Mączyński: „Zawarte w prepara-
cie ekstrakty zabijają każdą komórką 
dermatofitu, dopóki wszystkie nie 
zostaną całkowicie usunięte. Dzię-
ki temu choroba nie rozwinie się na 
nowo. Moim pacjentom polecam 
tylko ten preparat – żaden z nich nie 
wrócił z nawrotem”.

Nie pozwól grzybom 
karmić się Twoim ciałem! 

Z nowoczesnej metody skorzystało 
już 145 tys. Polaków, a w 4 dni preparat 
pobił rekordy sprzedaży w USA i zdo-
bywa popularność na całym świecie. 
Dzięki zabiegom prof. Mączyńskiego, 
produkt od niedawna jest dostępny 
także w Polsce wyłącznie w sprzeda-
ży telefonicznej. W ramach specjalnej 
refundacji, do 18.09.2020 r. otrzymasz 
go z 73% zniżką! 

ZACZYNA SIĘ NIEWINNIE, MOŻE SKOŃCZYĆ
INFEKCJĄ PŁUC, WĄTROBY I MÓZGU

NIE LEKCEWAŻ OBJAWÓW
GRZYBICY!
Dzięki nowatorskiej formule w 7 dni pozbędziesz się 
grzybów raz na zawsze!

Grzybicą stóp zaraziłem się na ba-
senie. Dermatolodzy rozkładali ręce 

– nic nie było w stanie wyeliminować 
tego paskudztwa, grzybica wciąż 
powracała. Inaczej było z tą nową 

kuracją. Zadziałała błyskawicznie! Już 
po 1 dniu zniknął ból, stan zapalny pa-
znokci i pieczenie stóp, a po tygodniu 
dolegliwości całkowicie zniknęły! Od 
zakończonej kuracji minęły 3 miesią-

ce, a po grzybicy nie ma śladu!  
Bartosz K. (63 l.), Ełk

SKÓRA: swędzenie i piecze-
nie, wilgotny i rozpulchniony 
naskórek, pojawiają się pęk-
nięcia i brzydkie zapachy
PAZNOKCIE: przebarwienie 
płytki, bruzdy i fałdy, odcho-
dzenie paznokcia od łożyska, 
łamliwość i rogowacenie skóry 
pod płytką
STOPY: łuszcząca się skóra, pę-
cherzyki między palcami, świąd 
i zaczerwienienie stóp oraz ich 
nadmierne pocenie
JAMA USTNA: biały nalot na 
języku i podniebieniu, owrzo-
dzenia i nadżerki, ból i pieczenie 
błony śluzowej
MIEJSCA INTYMNE: ból, swędze-
nie i pieczenie, zaczerwienienia, 
biały nalot w kroczu, uczucie 
dyskomfortu podczas stosunku

81 300 34 8681 300 34 86
Od poniedziałku do niedzieli w godz. 8:00-20:00  
(opłata za 1 min. połączenia wg taryfy operatora)

• w 24h usuwa stany zapalne
• w 100% likwiduje zmiany grzybi-

cze na poziomie komórkowym
• przyspiesza regenerację

tkanek o 230%
• po 1 zastosowaniu usuwa świąd, 

pieczenie i swędzenie
• w 7 dni odbudowuje płytkę pa-

znokcia oraz przywraca mu 
prawidłową barwę

• natychmiast usuwa nadwrażliwość
• eliminuje ryzyko nawrotów grzybicy

Działa szybko, bez-
piecznie i  skutecznie

ZADZWOŃ:

Sprawdź, czy te objawy 
dotyczą też Ciebie

Przed Po

Grzybicę stóp przyniósł syn i zainfeko-
wał resztę rodziny. U mnie i córki za-
atakowała paznokcie. Nowy preparat 
poleciła mi mama – w 24h poczuli-
śmy ulgę, objawy przeszły od razu! 

Niestety, wcześniej podczas stosunku 
zaraziłam męża, który dostał grzybicy 
członka. U niego też wykorzystaliśmy 
metodę. Wcześniej nie wiedziałam, 
że działa na każdy rodzaj grzybicy! 

Mąż szybko wrócił do zdrowia – po 6 
dniach ustały wszystkie objawy!

Malwina S. (38l.), Łódź

Przed Po
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Organizator i pierwszy proboszcz pa-
rafii Matki Bożej Miłosierdzia, budow-
niczy kościoła, jeden z pomysłodawców 
utworzenia w Radomiu Centrum Mło-
dzieży „Arka”.

Adam Stanios urodził się 25 maja 
1932 roku w Makowie koło Skaryszewa. 
Początkowo uczył się w miejscowej trzy-
klasowej podstawówce, potem chodził 
do szkoły w Skaryszewie. W czasie oku-
pacji niemieckiej kontynuował naukę 
na tajnych kompletach. Siódmą klasę 
ukończył pod koniec wojny, a po wojnie 
uczęszczał do Państwowego Gimnazjum 
i Liceum im. Tytusa Chałubińskiego 
w Radomiu. W 1948 przeniósł się do li-
ceum w Sandomierzu.

W 1950 roku Adam Stanios wstąpił 
do Wyższego Seminarium Duchow-
nego w Sandomierzu, gdzie 29 maja 
1955 roku otrzymał święcenia kapłań-
skie z rąk biskupa Jana Kantego Lorka. 
Pracę duszpasterską rozpoczął w parafii 
Rzeczniów, gdzie przez kilka miesięcy 
zastępował chorego proboszcza. Potem 
był wikariuszem, kolejno, w Suchednio-
wie, Skarżysku-Kościelnej i Starachowi-
cach. W 1962 roku biskup skierował go 

do Wierzbicy, gdzie grupa parafian pod 
przywództwem zbuntowanego ks. Zdzi-
sława Kosa próbowała utworzyć niezależ-
ną parafię.

W 1965 roku ks. Stanios został wika-
riuszem w radomskiej parafii św. Jana 
Chrzciciela. Jednocześnie oddelegowa-
no go do pracy w punkcie katechetycz-
no-duszpasterskim przy ul. Struga 31; 
pełnił też funkcję kapelana pomocni-
czego w szpitalu miejskim. W 1969 roku 
został mianowany rektorem zakonnej 
kaplicy Najświętszego Serca Jezusowe-
go przy Struga (oddanej do użytku rado-
mianom); na prośbę sióstr Zgromadze-
nia Matki Bożej Miłosierdzia bp Piotr 
Gołębiowski ustanowił ks. Adama ich 
spowiednikiem i kapelanem. Od począt-
ku swej posługi przy Struga zaangażował 
się wraz z wiernymi w starania o budowę 
nowego kościoła. Pozwolenie otrzymał  
w 1975 roku, wraz z wydanym przez bi-
skupa poleceniem erygowania wspólnoty 
parafialnej pod wezwaniem Matki Bożej 
Miłosierdzia. W 1977 roku ks. Stanios 
został proboszczem parafii MBM, a rok 
później rozpoczął wznoszenie nowego 
kościoła. Budowa świątyni zakończyła 
się 10 lat później.

Był cenionym kaznodzieją – bardzo 
często głosił w kraju i za granicą mi-
sje święte i rekolekcje. Opiekował się 
ministrantami, chórem kościelnym, 
Rodziną Różańcową i Parafialnym 
Zespołem Caritas. Odwiedzał szkoły 
na terenie parafii, organizował wy-
stępy, koncerty i spotkania religijne. 
W latach 1971-1986 był duszpasterzem 
nauczycieli i wychowawców, a w latach 
1981-2000 wicedziekanem dekanatów, 
kolejno: Radom Miasto, Radom Pół-
noc i Radom Centrum. W 1994 roku ks. 
Stanios został kapelanem AK Okręgu 
Radomskiego, a w 1999 – duszpaste-
rzem kombatantów i więźniów okresu 
stalinowskiego. Także w 1999 bp Jan 
Chrapek mianował go diecezjalnym 
moderatorem Rodziny Różańcowej 
i duszpasterzem kółek różańcowych 
oraz ojcem duchownym kapłanów die-
cezji radomskiej. Był również człon-
kiem Rady Kapłańskiej i Proboszczów 
Konsultorów.

Kanonik honorowy Kapituły Kolegia-
ckiej w Opatowie, kanonik gremialny 
Kapituły Katedralnej św. Kazimierza 
w Radomiu, kapelan honorowy Jego 
Świątobliwości. W 2004 roku papież Jan 
Paweł II obdarzył ks. Adama godnością 
pronotariusza apostolskiego (infułata).

Ks. Adam Stanios zmarł 25 grudnia 
2007 roku. Został pochowany na cmen-
tarzu przy ul. Limanowskiego.

Imię ks. Staniosa uliczka prowadząca 
do kościoła Matki Bożej Miłosierdzia 
otrzymała na sesji rady miejskiej 31 mar-
ca 2008 roku.

NIKA

Ulica ks. Adama

Staniosa
Osiedle XV-lecia

Między Potokiem Północnym a ul. Miłą

R E K L A M A

Jest taka ulica w Radomiu
Kilkudziesięciu patronów radomskich ulic i placów to osoby wielce dla Radomia – jego historii, życia politycz-
nego, gospodarki, kultury – zasłużone. W wielu przypadkach jest jednak tak, że dowiadujemy się, kim byli, 
w momencie nazwania ich imieniem ulicy, a potem o ich wyjątkowości zapominamy.
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Spacerkiem po mieście

Fabryka Drutu i Gwoździ 
Eliasza Tenenbauma

Jednoosobowa fi rma – Fabryka Drutu i Gwoździ „Eliasz Tenenbaum” – zo-
stała zarejestrowana w sądzie w styczniu 1922 roku. Jej siedzibą były trzy 
budynki przy ul. Miłej 10. Tenenbaum produkował tu gwoździe, drut i ha-
cele (hacel – hak wkręcany w podkowę, zapobiegający ślizganiu się konia), 
a jego wyroby były znane i cenione w całej Polsce.
Po pewnym czasie fa-
bryka weszła w skład 
Zjednoczonych Zakła-
dów Śrub B. Cukierman 
SA. jako Fabryka Drutu, 
Gwoździ i Haceli. Fabry-
ka zatrudniała wówczas 
ponad 80 pracowników.
Już jesienią 1939 roku 
zakład znalazł się pod 
niemieckim zarządem 
powierniczym; nazywał 
się Radomer Draht-und 
Nagelfabrik. Zajmował 
się sprzedażą wszelkie-
go rodzaju drutów, gwoździ i śrub budowlanych. 29 sierpniu 1942 roku 
fi rmę przejęły władze niemieckie.
Po zakończeniu II wojny światowej kontynuowała produkcję pod nazwą 
Radomska Fabryka Drutu i Gwoździ. Zatrudniała wówczas 30 osób. Funk-
cjonowała, pod zarządem Zjednoczenia Polskich Fabryk Drutu, Gwoździ 
i Wyrobów z Drutu, raptem dwa lata. Została zlikwidowana już w połowie 
1947 roku, bo nie było jak jej rozbudować. Jej aktywa przejęła Walcownia 
Drutu w Gliwicach.
Nieruchomość przy ul. Miłej 10, czyli 10 arów placu i budynki, stała się 
własnością skarbu państwa. W 1986 roku przejął ją w zarząd radomski od-
dział Polskiego Towarzystwa Turystyczno-Krajoznawczego z przeznacze-
niem na księgowość i Biuro Obsługi Ruchu Turystycznego. Mieścił się tu 
także Zarząd Wojewódzki PTTK i Informacja Turystyczna oraz restauracja 
Tramp. W 2003 roku ok. 500 m powierzchni użytkowej oddział PTTK-u wy-
dzierżawiał fi rmie drukarskiej, komputerowej i rachunkowej oraz fi rmom 
budowlanym. Użytkowe poddasze budynku zostało wtedy przeznaczone 
na Muzeum Pamiątek Turystycznych PTTK.
Dawna gwoździarnia została wpisana do rejestru zabytków 12 grudnia 
1988 roku.

NIKA

Korzystałam z informacji zawartych w „Encyklopedii Radomia” Jerzego Sekul-
skiego, Radom 2012
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SMACZNEGO 

KANAPKI Z CHLEBA 
RAZOWEGO ZE ŚWIEŻYMI 
WARZYWAMI, PESTO, 
SALAMI I SEREM

SKŁADNIKI
– kilka kromek chleba razowego
– opakowanie salami
– kilka plastrów żółtego sera
– sałata masłowa
– pomidor
– pieprz i sól do smaku
– czerwone pesto

PRZYGOTOWANIE
Kromki posmarować cienką warstwą 
czerwonego pesto, ułożyć sałatę, ser 
żółty, plastry salami i pomidora. Przy-
kryć drugą kromką.

KANAPECZKI W STYLU 
FINGER FOOD Z PASTĄ 
WARZYWNO-MIĘSNĄ 
I KOLOROWYMI DODATKAMI

SKŁADNIKI
–  1 opak. pasty warzywno-mięsnej 

paprykowej ZM Pekpol
– 4 kromki ulubionego pieczywa
– olej rzepakowy tłoczony na zimno
– 1 ząbek czosnku
–  ulubione dodatki do kanapek: oliwki, 

rukola, marynowana papryka pepe-
roni, jajko, papryka, pomidory, ser, 
bazylia, szynka, sałata

PRZYGOTOWANIE
Rozgrzać patelnię grillową. Ułożyć na 
patelni kromki chleba, skropić olejem. 
Grillować aż będą chrupiące i ładnie przy-
rumienione. Ściągnąć z patelni i natrzeć 
czosnkiem. Kromki posmarować grubą 
warstwą pasty i dołożyć ulubione dodatki.

Warto zastanowić się nad porannym 
i szkolnym menu i tak je urozmaicić, by 
stało się zdrowym nawykiem i przyjem-
nością.

ZAWSZE JEDZ ŚNIADANIE PRZED WYJŚCIEM 
Z DOMU

Specjaliści ustalili, że śniadanie po-
winno zapewnić 25 proc. dziennego za-
potrzebowania na składniki odżywcze 
i energetyczne. Zwłaszcza najmłodsi 
domownicy będąc cały czas w ruchu, 
potrzebują solidnego zastrzyku energii. 
Badania naukowców z Amerykańskiego 
Towarzystwa Kardiologicznego dowiod-
ły, że dzieci, które jedzą śniadania, uczą 
się lepiej, są zdrowsze i szczuplejsze. 
A wszystko dzięki temu, że rozsądnie do-
starczają swojemu organizmowi glukozę, 
której poziom po przerwie nocnej spada, 
a jest ona źródłem energii niezbędnej do 
porannego wysiłku szkolnego. Jeśli nie 
zjedzą nic wartościowego rano, sięgną 
po „śmieciowe” jedzenie, które odbije 
się nie tylko na wadze, ale i na wynikach 
w nauce.

DBAJ O REGULARNOŚĆ POSIŁKÓW
Aby zachować dobrą kondycję przez 

cały dzień, posiłki należy jeść regular-
nie, cztery – pięć razy dziennie. Zapewni 
to optymalne dostarczanie organizmowi 
niezbędnych składników odżywczych. 
Dziecko, które je co trzy – cztery godzi-
ny, w szkole łatwiej się skoncentruje, za-
chowa energię na zabawę na przerwach 
czy aktywność na lekcjach wychowania 
fizycznego.

JEDZ PRODUKTY WIELOZIARNISTE
Podstawę piramidy zdrowego odży-

wania stanowią produkty zbożowe. Naj-
wartościowsze są te wieloziarniste, naj-
lepiej posmarowane dobrym tłuszczem. 
Dzięki takiemu połączeniu organizm 
dziecka otrzyma odpowiednią dawkę 
energii, węglowodanów i wartościowych 

tłuszczów. Pieczywo razowe, bogate 
w błonnik, jest wolniej trawione niż bia-
łe, dlatego utrzymuje poziom glukozy 
we krwi na tym samym poziomie przez 
dłuższy czas. Organizm nie wytwarza 
samodzielnie tłuszczów, powinniśmy 
dostarczyć je wraz z pokarmem. Dlate-

go też warto sięgać po produkty bogate 
w nienasycone kwasy tłuszczone.

UROZMAICAJ POSIŁKI
Tylko zdrowo zbilansowana, różno-

rodna dieta zapewni naszemu organi-
zmowi niezbędne wartości odżywcze. 
Dlatego należy wybierać produkty ze 
wszystkich grup. Dzieci bardzo często 
odmawiają jedzenia innych potraw niż 
kilka najbardziej ulubionych. Niestety, 
rodzice zbyt często ulegają swoim po-
ciechom zastępując pełnowartościowe 
śniadanie drożdżówką i słodkim napo-
jem, kupionymi w szkolnym sklepiku. 
Zamiast pieniędzy daj dziecku rano 
swój czas i przygotuj urozmaicone, nie-

koniecznie obfite śniadanie. Zyskacie na 
tym wszyscy!

JEDZ CODZIENNIE PORCJE WARZYW 
I OWOCÓW

Nie może ich zabraknąć w codziennej 
diecie, ponieważ zawierają wiele waż-

nych witamin i wartościowych skład-
ników odżywczych (sole mineralne, 
błonnik, przyswajalne cukry). Najle-
piej gdyby w codziennym menu zostały 
uwzględnione trzy porcje warzyw i dwie 
owoców. Dzieci, które do drugiego śnia-
dania dodają owoc, jedzą znacznie mniej 
niezdrowych zamienników.

PIJ WODĘ!
Dorosły człowiek powinien wypijać 

ok. 1,5 litra wody – to wiedzą wszyscy. 
Jednak z zastosowaniem w praktyce 
bywa różnie, zwłaszcza u dzieci w wieku 
szkolnym. Bardzo często dzieci w szkole 
nie piją nic albo za pieniądze od rodzi-
ców kupują w sklepiku szkolnym słod-
kie, gazowane napoje. Tymczasem woda 
jest niezbędna do prawidłowego prze-
biegu funkcji życiowych organizmu. Je-
śli dziecko nie lubi niegazowanej wody, 
może chętniej wypije tę leciutko gazo-
waną. Dorośli powinni dawać dzieciom 
dobry przykład i całkowicie wyelimino-
wać z domowego menu słodkie i sztucz-
nie barwione napoje.

„NIE” DLA CHIPSÓW I SŁONYCH PRZEKĄSEK
Mają dużo soli i kalorii, nie dostar-

czają natomiast żadnych wartości od-
żywczych. Zapychają żołądek powodu-
jąc uczucie sytości. Często dziecko po 
zjedzeniu tego typu produktów nie ma 
już ochoty i miejsca na pożywną kanap-
kę. Nawet jeśli nie uda się ich całkowi-
cie usunąć z jadłospisu, trzeba na pew-

no kontrolować ilość zjadanych przez 
dziecko niezdrowych przekąsek. Pie-
niądze przeznaczone na napój są często 
wydawane w szkole na chipsy… Lepiej 
przygotować dziecku kompletne drugie 
śniadanie niż dawać mu pieniądze.

UNIKAJ FAST FOODÓW
Naukowcy udowodnili, że ucznio-

wie jedzący posiłki typu fast food mają 
słabsze oceny. Jest to spowodowane 
niedoborem podstawowych składników 
odżywczych. Zjadane od czasu do czasu 
frytki jeszcze nikomu nie zaszkodziły, 
jednak zastępowanie nimi zdrowych 
posiłków może prowadzić do problemów 
z koncentracją, nerwowości i nadwagi.

PIJ SZKLANKĘ MLEKA DZIENNIE
Produkty mleczne są źródłem cen-

nego białka i wapnia, będącego nie-
zbędnym składnikiem kości. Dziecko 
w wieku szkolnym powinno spożywać 
trzy, cztery porcje mleka i jego prze-
tworów dziennie. Przykładowo: na 
śniadanie – szklanka gorącego kakao, 
kanapka z żółtym serem lub twarogiem, 
z dodatkiem pomidora i szczypiorku, na 
deser jabłko, banan lub inny owoc. Tak 
zbilansowana dieta sprawi, że kości będą 
mocne.

Dobrym źródłem wapnia są jogurty, 
które dodatkowo korzystnie wpływają 
na przemianę materii.

DOCENIAJ PRZYJEMNOŚĆ JEDZENIA
Zamiast dawać dziecku codziennie 

parę złotych na zakup „czegoś do zje-
dzenia” w szkolnym sklepiku, lepiej wy-
bierz się z nim na zakupy. Niech samo 
zdecyduje, co chce jeść – bądź jego do-
brym doradcą. Rozmawiajcie o zdro-
wym odżywianiu, o tym, jaki ma wpływ 
na fajne, ciekawe życie. Nawet młodsze 
dziecko będzie interesującym partnerem 
w takiej rozmowie, a starsze z pewnoś-
cią chętniej zje zdrową przekąskę, którą 
wybierze samodzielnie. Śniadanie przy-
gotowane z odpowiednich, kupionych 
podczas wspólnych zakupów składni-
ków, będzie smakować wyśmienicie.

Zdrowe odżywianie ma wpływ na 
nasze zdrowie, samopoczucie, dobry 
wygląd. Ładne włosy, cera, paznokcie to 
nie tylko kosmetyki, ale przede wszyst-
kim właściwe odżywianie. Zdrowy styl 

życia jest modny i na pewno nie wyjdzie 
z mody.

Powtarzaj dziecku: „Chcesz dobrze 
wyglądać, czuć się świetnie? Jedz zdro-
wo, pamiętaj o wodzie, uprawiaj sport!”. 
I nie ograniczaj się tylko do mówie-
nia – dawaj mu dobry przykład.

WWW.DIETA.FIT.PL

Śniadanie ucznia
Śniadanie to podstawa – wiemy doskonale. Ale jak to wytłumaczyć dziecku, które zamiast posiłku 
chciałoby pospać odrobinę dłużej? Dla wielu uczniów śniadanie jedzone w domu jest przykrym obo-
wiązkiem, a to zabierane do szkoły – uciążliwym nakazem rodziców.

R E K L A M A
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2,79 
100g/3,10zł

POLECAMY OD 24.08 DO 05.09.2020

Chrupki Cheetos różne rodzaje 
od 80g do 85g opakowanie

Ser Gouda, Edamski, Zamojski 
100g Rolmlecz

Jagodzianka ze świeżych jagód 
z kruszonką 90g

Masło wiejskie ekstra 
200g Rolmlecz

4,59 
1kg/22,95zł

Wieprzowina z ogórkiem 
1kg JBB

20,59
18,99

20,5920,59

Szynka zrazowa 
1kg Wędliny od Zawsze

18,9918,99

Ser Gouda, Edamski, Zamojski 

1,89 
100g/1,89zł

3,19 
100g/od 3,75-

-3,99zł
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Sudoku Celem gry jest uzupełnienie pozostałych pól planszy cyframi od 1 do 9 (po jednej cyfrze w każdym 
polu). Każda z wpisywanych cyfr może wystąpić tylko raz w każdym z wierszy, kolumn i obszarów.

R E K L A M A

źródło: twojapogoda.pl
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Z pożółkłych szpalt
– Barbarzyństwo. We wtorek przy ul. Lu-

belskiej z okna drugiego pietra domu p. Stani-
szewskiego ktoś wyrzucił na ulicę dużego psa.

Biedne stworzenie upadłszy na bruk pogru-
chotało sobie kości, to też usunięto je na wpół 
żywe pod parkan sąsiedniego ogrodu.

Jaki powód mógł być podobnego okrucień-
stwa, trudno pojąć; to pewna, że człowiek przy 
zdrowych zmysłach i z sercem nie dopuścił by 
się tak szkaradnego czynu.

Gazeta Radomska nr 69, 
2 września 1886

Dzień szkolny
W poniedziałek nadchodzący Radom ob-

chodzić będzie uroczyście dzień otwarcia szkół 
polskich. Szkół wyzwolonych z narzuconej 
nam przez lat tyle woli ciemiężcy – szkół, 
w których na koniec pełną piersią oddychać 
będzie zarówno nauczyciel, jak i uczeń.

Ten wielki dzień Komisja Szkolna Radom-
ska postanowiła uczcić świętem.

W świątyni Marjackiej, po staropolsku, 
u ołtarza Boga Przedwiecznego rozpocznie się 
radosne uzewnętrznianie tego, co czuć będą 
serca polskie. Na solonne nabożeństwo z ka-
zaniem o godzinie 10 rano pójdziemy wszyscy 
i wszystka dziatwa szkolna będąca w mieście. 
Dzień cały trwać będzie sprzedaż po ulicach 
nalepki z herbem Polski, orłem białym, które-
mi mieszkańcy będą mogli ozdabiać swe okna, 
ukaże się też jednodniówka „Gazety Radom-
skiej” wydana na rzecz szkół, w starannem 
opracowaniu stanowiąca miłą pamiątkę chwili. 
W rodzinach polskich dzień ten niech będzie 
świętem, niech dzieci z poważnego zachowa-
nia się rodziców czerpią przykład i wnioskują 
o ważności dokonywującego się aktu.

Gazeta Radomska nr 70, 
4 września 1915

– Wydalenie kominiarzy za nadużycia.
Kominiarze: St. Dębiński, Edw. Jakubowski 
i Dudkowski zostali wydaleni ze służby, pierw-
si dwaj za nielegalne pobieranie na swoją rękę 
należnych Straży Ogniowej opłat za dodatkowy 
wycier kominów i fałszowanie kwitów, a trzeci 
za usiłowanie przywłaszczenia pary kamaszy 
podczas pożaru na Wałach.

Jednocześnie Zarząd Straży prosi nas 

o zaznaczenie, że wszelkie opłaty za wycier 
kominów i inne pobierać ma prawo tylko upo-
ważniony inkasent Straży, wydając w zamian 
sznurowe kwity opatrzone pieczęcią Straży 
z podpisem oficera gospodarczego p. Plenkie-
wicza.

Ostrzega się, że wpłaty uskutecznione komu 
innemu i bez wspomnianych kwitów – nie 
będą zarachowywane.

Słowo nr 201, 1 września 1923

Fałszowali świadectwa szkolne
W Radomiu wykryto szajkę fałszerską, która 

systematycznie uprawiała proceder podrabia-
nia świadectw szkolnych dla starających się 
o pracę do Wytwórni Broni w Radomiu.

Ponadto wydawali świadectwa rzemieślni-
cze, wyzwalającym się czeladnikom różnych 
zawodów za które pobierali od 16 do 60 zł.

W wyniku śledztwa władze zaaresztowały 
Rusinowicza Stanisława zam. ul. Słowackiego 
101, Gruszczyńskiego Józefa, zam. Słowackiego 
37, Marję Mariana i Prawdę Władysława.

Trybuna nr 35, 27 sierpnia 1937

Wracam pod sztandary 
demokracji...

W artykule p. t. „Pod sztandarem demokra-
cji stoją legioniści, wierni swej idei”, podaje 
pułk. Zdzisław Maćkowski, b. starosta radom-
ski garść cierpkich uwag, tyczących się rządzą-
cych obecnie władców narodowo-ozonowych. 
W artykule tym autor, któremu wydawało 
się (w r. 1926), że nastąpi przemiana w kie-
runku politycznie i społecznie postępowym, 
stwierdza, że masy ludowe zostały rozczaro-
wane tak samo jak i legjoniści, których hasłem 
w 1914 była: „Polska Ludowa”.

Czołowym działaczom legionowym zarzuca 
zdradę ideałów roku 1905 i 1914.

Artykuł ten, który jest wyznaniem wiary 
autora kończy się słowami:

„Chłop, robotnik i pracownik umysłowy 
wezmą za Polskę Ludową pełną dziejową od-
powiedzialność.

Nasze miejsce, legionistów z 1914 roku – jest 
wśród nich. Tam nakazuje stanąć obowiązek 
społeczny, realne poczucie patriotyzmu, wresz-
cie... rodowód osobisty”.

Trybuna nr 35, 2 września 1938

21˚/9˚
t. odczuwalna 22˚ C
ciśnienie 1022 hPa
wilgotność 60%

Piątek

26˚/12˚
t. odczuwalna 26˚ C
ciśnienie 1015 hPa
wilgotność 53%

Sobota

20˚/14˚
t. odczuwalna 21˚ C
ciśnienie 1017 hPa
wilgotność 68%

Niedziela

16˚/13˚
t. odczuwalna 17˚ C
ciśnienie 1020 hPa
wilgotność 81%

Poniedziałek

21˚/10˚
t. odczuwalna 22˚ C
ciśnienie 1028 hPa
wilgotność 46%

Wtorek

22˚/8˚
t. odczuwalna 23˚ C
ciśnienie 1024 hPa
wilgotność 42%

Środa

18˚/14˚
t. odczuwalna 18˚ C
ciśnienie 1024 hPa
wilgotność 54%

Czwartek
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 PAWEŁ SOCHALSKI

A brak złotego medalu miał wielki 
wpływ na klasyfikację medalową. RLTL 
Optima zajęło w niej odległe, 22. miejsce. 
Ale w rankingu, obejmującym punkty, ra-
domskiej ekipie przypadła wysoka, piąta 
pozycja. – Gdyby liczyła się ilość meda-
li, bez podziału na rodzaj, zajęlibyśmy 
trzecie miejsce – podkreśla Piotr Zaniat, 
prezes RLTL Optima. – Ale i tak jeste-
śmy bardzo zadowoleni. Nasza ekipa wy-
padła znakomicie. Startowaliśmy głównie 
młodzieżą. Tylko Aneta Rydz i Mateusz 
Kaczor to seniorzy.

Oboje wystąpili już w pierwszym dniu 
mistrzostw. Rydz wywalczyła drugie 
miejsce w skoku wzwyż. W trzeciej pró-
bie pokonała poprzeczkę zawieszoną 
na wysokości 180 cm. Wcześniej, rów-
nież za trzecim podejściem, zaliczyła 
177 cm. Wtedy medal stał pod znakiem 
zapytania, bo dwie rywalki pokonały tę 
wysokość w drugich próbach. A wiado-
mo było, że Kamila Lićwinko (Podlasie 
Białystok) jest zdecydowanie najlepsza. 
Radomianka zdołała jednak przeskoczyć 
180 cm, a jej rywalki tego nie uczyniły. 
Lićwinko zwyciężyła z wynikiem 188 cm.

Natomiast Kaczor nie obronił tytu-
łu wicemistrza Polski sprzed roku, ale 
trzecie miejsce to i tak wielki sukces. 
Zawodnik RLTL uzyskał czas 9:01,65.
To o prawie dziewięć sekund lepszy 
wynik od tego, jaki osiągnął czwarty 

zawodnik na mecie. Zwyciężył Mateusz 
Kaczmarek (BKS Bydgoszcz) z rezulta-
tem 8:57,88.

– Z medalu jestem zadowolony. Ale 
nie ma co ukrywać, że poziom był sła-
by – mówi Kaczor. – Po prostu nie tra-
fiłem z formą. W najlepszej dyspozycji 
byłem w czerwcu. Podczas mistrzostw 
biegłem już „na oparach”.

O wielkie emocje postarali się fina-
liści biegu na 400 metrów przez płotki. 
W stawce rywali było dwóch zawodni-
ków RLTL Optima. Gabriel Mikoła-
jewski stoczył porywającą walkę o złoto 
z faworyzowanym Patrykiem Dobkiem 
(MKL Szczecin). Na ostatnim zakręcie 
obaj biegli równo, potem jednak zawod-
nik z Radomia trącił płotek i trochę 

wybiło go to z rytmu. Zwyciężył Dobek 
z dobrym wynikiem 50,06. Drugi był Mi-
kołajewski – 50,20. Radomianin popra-
wił w ten sposób rekord życiowy. Dru-
gi z radomskich zawodników – Patryk 
Adamczyk nie został sklasyfikowany.

Wydawało się, że Natalia Wosztyl 
(RLTL Optima) będzie musiała stoczyć 
zaciętą walkę o drugie miejsce w biegu 
na 400 metrów przez płotki. Jednak na 
ostatnich stu metrach Wosztyl uzyskała 
sporą przewagę nad trzecią w klasyfi-
kacji Julią Korzuch (AZS-AWF Ka-
towice). Poza konkurencją była Joan-
na Linkiewicz (AZS AWF Wrocław), 
która po raz ósmy zdobyła złoty medal 
mistrzostw Polski w tej konkurencji. 
Mistrzyni uzyskała czas 56,23. Wosztyl 
była druga z wynikiem 57,40, co jest jej 
najlepszym osiągnięciem w tym sezonie. 
W finale pobiegła też Izabela Smolińska 
(RLTL Optima), zajmując szóste miej-
sce z wynikiem 59,44.

Srebro wywalczyła również radomska 
sztafeta kobiet 4x100 metrów. Rado-
mianki wyprzedziły ekipę AZS-AWF 
Warszawa o 0,01 s. Najszybsza była dru-
żyna AZS-AWF Katowice – 44,79. Czas 
sztafety RLTL to 45,51. Radomianki 
biegły w składzie: Martyna Osińska, Na-
talia Wosztyl, Izabela Smolińska i Mar-
tyna Kotwiła.

O niespodziankę postarała się Joan-
na Hajdrowska. Oszczepniczka RLTL 
Optima zdobyła brązowy medal. Bez-

konkurencyjna była Maria Andrejczyk 
(Hańcza Suwałki). Reprezentantka 
Polski rzuciła oszczep na odległość 
62,66 m. Aleksandra Ostrowska (AZS-
-AWFiS Gdańsk) zdobyła srebro wyni-
kiem 52,84 m. Grupa atletek walczyła 
o brąz. Aż cztery przekroczyły 51 me-
trów. Hajdrowska już w pierwszej serii 
uzyskała 51,46 m.

– Nie spodziewałam się tego medalu. 
To mój pierwszy taki sukces w kategorii 
seniorek – zaznacza Hajdrowska. – To 
jednak było tylko przetarcie przed mi-
strzostwami Polski do 23 lat.

Wielkie nadzieje radomscy kibice 
wiązali ze startem Martyny Kotwiły na 
200 metrów. Radomianka prowadziła 
w finale, była pierwsza jeszcze po wyj-
ściu z wirażu. Potem jednak osłabła, 
a Marlena Gola nabierała szybkości. 
Zawodniczka Podlasia Białystok trium-
fowała z czasem 23,64. Kotwiła była dru-
ga, uzyskując 23, 84.

Również Dawid Żebrowski prowadził 
w biegu finałowym, ale obrońca tytułu 
Damian Czykier (Podlasie Białystok) 
udanie finiszował. Zawodnik Podlasia 
zwyciężył z czasem 13,92 s. Żebrowski 
był o 0,05 s. wolniejszy. Drugi z rado-
mian – Olgierd Michniewski zajął w fi-
nale ósme miejsce.

Na zakończenie mistrzostw odby-
ły się biegi na 5000 metrów. Brązowy 
medal zdobył Patryk Kozłowski (RLTL 
Optima).

Zabrakło tylko złota
Lekkoatleci RLTL Optima Radom zdobyli dziewięć medali podczas 96. mistrzostw Polski, które odbyły się w ubiegły weekend we 
Włocławku. Więcej medalowych miejsc wywalczyły tylko akademickie kluby z Katowic i Lublina. W dorobku radomian zabrakło 
jednak złota.

W niedzielę spotykamy się o godz. 
9.30 na parkingu przy hipermarkecie 
E. Leclerc, a o godz. 10 ruszamy. Uczest-
nicy wyprawy Co Za Jazda! będą mieć do 
pokonania 37 km.

Sprzed E. Leclerca wyruszamy w kie-
runku ul. Starokrakowskiej, potem skrę-
camy w kierunku Wyższego Seminarium 
Duchownego. Mijamy dom weselny 
„U Kowala” i jedziemy, aż dojedziemy 
do drogi krajowej nr 7. W eskorcie po-
licji przejeżdżamy przez „siódemkę” 
i kontynuujemy jazdę ul. Hodowlaną.

W Wolanowie dojeżdżamy do dro-
gi krajowej nr 12, gdzie musimy skrę-
cić w nią w prawo, a po ok. 30 me-
trach – w lewo. Jedziemy przez Wolanów 
i skręcamy w lewo w kierunku drogi S7. 
Przejeżdżamy tunelem pod drogą ekspre-
sową i dalej w kierunku Wacławowa. Po 
minięciu wioski skręcamy w drogę szu-
trową i jedziemy do drogi nr 733 i miej-
scowości Chruślice. W Chruślicach za 
figurką św Jana skręcamy w lewo i dojeż-
dżamy do Zabłocia, a następnie podąża-
my do Bieniędzic. Z Bieniędzic jedziemy 
skrajem lasu do Michałowa, gdzie zmie-
niamy kierunek w prawo na Żmijków. 
Przejeżdżamy przez drogę leśną do Zad-
obrowa i dalej do Głogowa.

Po skręcie w prawo widzimy po le-
wej zalew domaniowski; kierujemy się 
w kierunku tamy. Przejeżdżamy przez 
tamę i od razu skręcamy w prawo – na 
kolejny odcinek szutrowy. Po minięciu 
miejscowości Domaniów kierujemy się 
na Słowikowo i Jagodno, aż dojedziemy 
do zalewu. Tuż przed nim i tamą skrę-
camy w leśną drogę i jedziemy wzdłuż 

brzegu zbiornika. Dojeżdżamy do kład-
ki nad rzeką Wiązownica na końcu za-
lewu, gdzie przeprowadzamy rower i je-
dziemy drugim brzegiem. Do Przytyka 
dojeżdżamy ul. Domaniowską. Mijamy 
rondo i przecinamy DW740. Jedziemy 
ul. Kościelną; na końcu drogi skręcamy 
w prawo i po ok. 100 metrach ponownie 
w prawo w kierunku stadionu. Tu czekać 
będzie na nas grill; przygotowaliśmy też 
konkursy z nagrodami.

Jak zawsze powrót uczestników naszej 
wycieczki odbywać będzie się we włas-
nym zakresie.

By wziąć udział w naszej wyprawie 
Co Za Jazda!, trzeba do dzisiaj (piątek, 
4 września) do godz. 12 wysłać SMS 
o treści: jazda.przytyk.imienazwisko na 

nr 7248. Koszt SMS-a to 2,46 zł brut-
to. Osoby, które wyślą SMS, otrzymają 
wiadomość zwrotną, która jest niezbęd-
na przy rejestracji na starcie. Wysłanie 
jednej wiadomości uprawnia do skorzy-
stania z wyprawy rowerowej, poczęstun-
ku i udziału w konkursach z nagrodami 
przez jedną osobę. Można jednak z tego 
samego numeru telefonu zarejestrować 
na wyprawę Co Za Jazda! np. kilku 
członków rodziny czy przyjaciół. Waż-
ne! SMS-y z poprzedniej wyprawy – do 
Iłży, która nie odbyła się ze względu na 
pogodę, zachowują ważność.

Cały dochód z SMS-ów zostanie prze-
znaczony na wsparcie chorego dziecka.

CT

Co Za Jazda! wyrusza do Przytyka
W najbliższą niedzielę, 6 września zaplanowaliśmy kolejną wyprawę z cyklu Co Za Jazda!. Wybierzemy się 
do Przytyka. Na miejscowym stadionie na uczestników wycieczki czekać będzie grill i kiełbaski. Przygoto-
waliśmy też konkursy z nagrodami.
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Pojedynek rozpoczął się od ataków 
beniaminka. Łodzianie szybko odnieśli 
zamierzony cel, bo już w piątej minucie 
wyszli na prowadzenie! W obronie nieco 
zdrzemnął się Artur Bogusz i choć rado-
mianie twierdzili, że Marcin Robak zna-
lazł się na spalonym, to jednak były król 
strzelców polskiej ekstraklasy otworzył 
wynik pojedynku.

Zdobyty gol spowodował, że goście cof-
nęli się do defensywy i pozwolili rozgry-
wać akcje „Zielonym”. Wówczas czwarty 
zespół ostatniego sezonu częściej był 
w posiadaniu piłki, ale w pierwszej po-
łowie ani razu nie zmusił do interwencji 
Wojciecha Pawłowskiego. Za to w słupek 
głową trafił Karol Podliński. Z kolei w 20. 
minucie doszło do kontrowersyjnej sytu-
acji, piłka w polu karnym trafiła bowiem 
w rękę Chorwata Petara Mikulića, ale 
gwizdek Tomasza Marciniaka milczał.

O ile Radomiak konstruował w tym 
czasie akcje ofensywne, to łodzianie na-
stawili się na kontrataki i po jednym z nich 
Michael Ameyaw znalazł się sam przed 
Mateuszem Kochalskim, ale jego tech-
niczny lob spadł na górną siatkę bramki. 
Innej doskonałej okazji nie wykorzystał 
Daniel Tanżyna. Obrońca znalazł się tuż 
przed Kochalskim, ale jego uderzenie pił-
ki głową przeszło tuż obok słupka!

W przerwie meczu trener Banasik 
zdecydował się na wprowadzenie Karo-
la Angielskiego. Były napastnik Wisły 
Płock zmienił Dominika Sokoła i już 
w pierwszym kontakcie z futbolówką 
doprowadził do wyrównania! Angielski 
otrzymał piłkę od Podlińskiego i moc-
nym strzałem umieścił ją między noga-

mi Pawłowskiego. Zaledwie pięć minut 
później radomianie już wygrywali! Wte-
dy do dośrodkowania od Miłosza Koza-
ka najwyżej wyskoczył Podliński i strza-
łem głową – przy słupku – wpakował 

futbolówkę do siatki. W tej sytuacji dużo 
lepiej powinien zachować się Pawłowski. 
Szybko zdobyte dwa gole doprowadziły 
do nerwowości w poczynaniach Widze-
wa, a Radomiak w pełni zaczął kontro-
lować przebieg gry.

W 73. minucie radomianie przepro-
wadzili niezwykle efektowny kontr-
atak. Do prostopadłej piłki dopadł 
Leandro i po okiwaniu Mikulića strze-
lił w samo okienko bramki Widzewa! 

To nie był koniec emocji ani też kon-
certowej gry „Zielonych”. Otóż w trze-
ciej minucie doliczonego czasu Kozak 
z ostrego kąta ustalił wynik konfronta-
cji, strzelając między nogami Pawłow-
skiego!

– Wszyscy jesteśmy sfrustrowani, bo 
przyjechaliśmy tutaj po punkty. Mie-
liśmy dobrą pierwszą połowę, jak na 
beniaminka, ale nie wykorzystaliśmy 
swoich sytuacji i był wynik 1:0 do szat-
ni. Na drugą połowę wyszła totalnie 
inna drużyna. Biorę za to odpowie-
dzialność ja i sztab szkoleniowy, bo coś 
nie funkcjonowało. Za szybko straci-
liśmy pierwszą bramkę, potem drugą 
i zespół stracił szybko pewność siebie. 
Nie byliśmy drużyną w drugiej połowie, 
biegaliśmy jako pojedynczy piłkarze po 
boisku, nie mieliśmy atutów i zasłuże-
nie przegraliśmy cały mecz przez jedną 
połowę. Gratulacje dla przeciwnika, 
bo wykorzystywał wszystkie okazje do 
strzelenia gola – podsumował mecz tre-
ner Enkeleid Dobi.

Podczas weekendu radomianie mie-
li w planie rozegranie meczu ligowego 
z Chrobrym Głogów, ale ten pojedynek 
został przełożony. W związku z tym „Zie-
loni” wyjadą do Łodzi na towarzyski mecz, 
a ich rywalem będzie miejscowy ŁKS.

Radomiak Radom – Widzew Łódź 
4:1 (0:1)

Bramk i :  A ng iel sk i  (46 ' ) ,  Pod-
l iński (50 ') , Leandro (73') , Kozak 
(90'+3) – Robak (5')

Radomiak: Kochalski – Jakubik, 
Świdzikowski, Cichocki, Bogusz – Le-
andro (86' Banasiak), Kaput, Karwot, 
Kozak – Podliński (82' Kvocera), Sokół 
(46' Angielski)

Widzew: Pawłowski – Kosakiewicz, 
Rudol, Tanżyna, Mikulić – Ojamaa (64' 
Kun), Możdżeń (68' Michalski), Poczo-
but, Ameyaw (64' Czubak) – Fundambu 
(69' Mucha), Robak

Wymarzony start
Piłkarze Radomiaka Radom doskonale rozpoczęli zmagania na boiskach Fortuna 1. Ligi. Na inaugurację 
„Zieloni” nie dali szans Widzewowi Łódź, triumfując aż 4:1! Dzisiaj (piątek, 4 września) Radomiak zagra 
z ŁKS-em Łódź.

Przed startem w kozienickim turnie-
ju podopieczni trenera Roberta Prygla 
nie mieli dobrego bilansu w starciach 
kontrolnych. Na sześć pojedynków dwa 
zremisowali i ponieśli cztery porażki. 
W sobotę w końcu mogli unieść ręce 
w geście triumfu.

W pierwszym dniu Ogólnopolskiego 
Turnieju Piłki Siatkowej w Kozieni-
cach radomianie zmierzyli się z pierw-
szoligową LUK Politechniką Lublin. 
Różnica klas była widoczna i siatkarze 
Cerradu Enei Czarnych odnieśli dość 
łatwe zwycięstwo w trzech setach (do 
19, 18 i 22).

– Musieliśmy się podbudować po tych 
poprzednich, bardzo słabych, spotkaniach 
sparingowych, które rozegraliśmy do tej 
pory. Dziś po raz pierwszy wygraliśmy i się 
z tego cieszymy – powiedział po meczu 
z pierwszoligowcem Michał Kędzierski, 
rozgrywający „Wojskowych”.

Natomiast w drugim sobotnim poje-
dynku Asseco Resovia Rzeszów, też bez 
straty seta, pokonała MKS Będzin.

W niedzielę na parkiecie pojawiły 
się najpierw LUK Politechnika i MKS 
Będzin, które walczyły o trzecie miejsce 
w zmaganiach. Lepszy okazał się przed-
stawiciel PlusLigi, który pokonał pierw-
szoligowca 3:1.

Finałowe starcie to pojedynek gospo-
darzy, czyli Cerradu Enei Czarnych i rze-
szowskiej Asseco Resovii. Dwie pierwsze 
partie padły łupem gości (dwukrotnie do 
22). W trzeciej odsłonie górą byli „Woj-
skowi” zwyciężając do 23 i przedłużając 
to spotkanie. Czwarta partia to jednak 
znów zwycięstwo Asseco Resovii, tym ra-
zem do 19 i w całym meczu 3:1. Trofeum 
za zwycięstwo w Ogólnopolskim Turnieju 
Piłki Siatkowej w Kozienicach pojechało 
więc do Rzeszowa.

W najbliższy weekend (4-5 września) 
ostatni sprawdzian przed startem ligi. 
Podopieczni trenera Roberta Prygla za-
grają na turnieju w Lublinie.

KOMPLET WYNIKÓW
Półfinały: 
Cerrad Enea Czarni Radom – LUK Po-

litechnika Lublin 3:0 (25:19, 25:18, 25:22)
Asseco Resovia Rzeszów – MKS Bę-

dzin 3:0 (25:15, 25:14, 25:23)
O 3. miejsce: MKS Będzin – LUK 

Politechnika Lublin 3:1 (25:18, 25:22, 
22:25, 25:21)

O 1. miejsce: Cerrad Enea Czar-
ni Radom – Asseco Resovia Rzeszów 
1:3 (22:25, 22:25, 25:23, 19:25)

MICHAŁ NOWAK

Czarni bez trofeum
w Kozienicach

Cerrad Enea Czarni Radom przegrali w finale Ogólnopolskiego Turnieju 
Piłki Siatkowej w Kozienicach z Asseco Resovią Rzeszów. Drużyna z Radomia w okresie przy-

gotowawczym dwukrotnie mierzyła się 
z Legią i w sparingach lepsi okazali się 
podopieczni Wojciecha Kamińskiego. 
Także w niedzielnym pojedynku w sto-
licy faworytem byli gospodarze, którzy 
tuż przed startem ligi zakontraktowali 
Michała Sokołowskiego. Reprezentant 
Polski nie znalazł się jednak w wyjścio-
wej piątce.

Pierwsze punkty meczu uzyskał Mi-
chał Kurpisz, który wykorzystał asystę 
od Danilo Ostojića. Poza nimi w wyj-
ściowym składzie HydroTrucku zagrali: 
Nickolas Neal, Dayon Griffin i Marcin 
Piechowicz. To były miłe złego po-
czątki, bo po trzech minutach rywali-
zacji Legia prowadziła 10:2. Wówczas 
połowę z tych punktów zdobył Jamel 
Morris. W piątej minucie celnym rzu-
tem trzypunktowym popisał się Morris 
i przy stanie 13:2 trener Robert Witka 
poprosił o przerwę. Dopiero, gdy na 
świetlnej tablicy wyników było 16:6, na 
parkiecie pojawił się ostatni debiutant 
w barwach radomian – Brett Prahl. 
W samej końcówce pierwszej kwarty 
goście postanowili utrudnić rywalom 
grę w ofensywie i ustawili obronę stre-
fową. Taki manewr taktyczny przyniósł 
skutek, a szalonym i skutecznym rzu-
tem z dystansu – równo z końcową sy-
reną – popisał się Filip Zegzuła. Rzuca-

jący obrońca ustalił jednocześnie wynik 
kwarty otwarcia na 25:18.

Jak się miało okazać, pozostałe trzy 
ćwiartki także toczone były pod dyktan-
do Legii, która ostatecznie triumfowała 
różnicą 22 punktów.

W sobotę 5 września radomianie 
mieli zagrać z Polpharmą Starogard 
Gdański, ale do tego pojedynku w tym 
terminie nie dojdzie. – Klub Polphar-
my ma problemy z koronawirusem. 
Obecnie sześciu czy nawet siedmiu 
zawodników przebywa na przymuso-
wej kwarantannie. Wiemy, że w piątek 
będą mieli wykonany drugi test, który 
być może pozwoli im wrócić do tre-
ningów. W porozumieniu z ligą nasz 
sobotni mecz został przełożony. Liga 
przekazała nowy termin i nam nie 
pozostaje nic innego, jak zachować 
się fair i wyrazić na to zgodę. Najważ-
niejsze jest, żeby cała liga się odbyła 
i w miarę sprawnie funkcjonowa-
ła – poinformował Piotr Kardaś, pre-
zes HydroTrucku.

W związku z tym podopieczni Ro-
ber ta Witk i do r y wal i zac ji  w hal i 
MOSiR-u podejdą dopiero 11 września. 
Właśnie wtedy o godz. 19.30 rozpo-
cznie się ich mecz z MKS-em Dąbrowa 
Górnicza.

MACIEJ KWIATKOWSKI

Zła inauguracja
HydroTruck Radom w meczu inaugurującym sezon Energa Basket Ligi 
wysoko przegrał z Legią Warszawa. Podopieczni Roberta Witki w stolicy 
zanotowali aż 21 strat.

Lider do Radomia przyjechał mocno 
skoncentrowany i, co było widać, z sza-
cunkiem dla rywala. Za to Broń chciała 
się przeprosić z kibicami za porażkę 
0:5 z Pogonią Grodzisk Mazowiecki.

Na emocje kibice czekali do dru-
giej połowy. Wówczas uwidoczniła się 
przewaga Broni. Przez kwadrans Świt 
praktycznie nie opuszczał swojej połowy, 
ale wciąż na świetlnej tablicy wyników 
było 0:0. W 60. minucie trener Jarosław 
Miecznikowski dokonał podwójnej 
zmiany, wprowadzając na boisko m.in. 
Arkadiusza Ciacha. Na efekty nie trzeba 
było długo czekać, bo kilka chwil później 
napastnik najwyżej wyskoczył w polu 
karnym i to goście objęli prowadzenie. 
Ich radość nie trwała długo, a zosta-
ła zmącona niezwykle efektownym 
golem radomian. Do piłki w środkowej 
strefie boiska dopadł 18-letni Damian 
Machajek i chcąc uniknąć kontaktu ze 
wślizgującą nogą rywala potężnie kopnął 
futbolówkę w kierunku bramki Prusa. 
Ku jego zaskoczeniu, ta przelobowała 
golkipera i wpadła do siatki!

– Wydaje mi się, że remis jest wyni-
kiem sprawiedliwym, choć pod koniec 
gry mieliśmy sytuacje do wygrania – po-
wiedział Dominik Leśniewski, kapitan 
zespołu Broni.

Broń Radom – Świt Nowy Dwór 
Mazowiecki 1:1 (0:0)

Bramki: Machajek (81') – Ciach (69'.)

MK

Powstrzymali
lidera
W 4. kolejce III ligi gr. I Broń Radom zremi-
sowała ze Świtem Nowy Dwór Mazowiecki. 
Bramki padły w drugiej połowie, a ozdobą 
była ta uzyskana przez Damiana Machajka.

Były to pojedynki numer trzy i cztery 
w okresie przygotowawczym do sezonu 
2020/21 Tauron Ligi dla siatkarek 
E. Leclerc Radomki Radom. Wcześniej 
podopieczne trenera Riccardo Marche-
siego pokonały mielecką Stal 3:1 i prze-
grały 2:3 z DPD Legionovią Legionowo.

Pierwsze starcie z Developresem zakoń-
czyło się remisem 2:2, trenerzy umówili się 
bowiem na rozegranie czterech partii. 
E. Leclerc Radomka wygrała sety numer 
dwa i cztery, a rywalki pozostałe dwa.

Drugi pojedynek, jeśli chodzi o wynik 
końcowy, był bardziej udany dla Develo-
presu. Ale każda z odsłon była wyrówna-
na, a trzy z nich kończyły się dopiero na 
przewagi. Rzeszowianki jednak w decy-
dujących momentach zachowywały wię-
cej zimnej krwi i każdą z odsłon zapisały 
na swoją korzyść, wygrywając 4:0.

Drużyna z Radomia w poniedziałek, 
31 sierpnia, została poddana testom 
wymazowym na obecność koronawirusa. 
Po otrzymaniu wyników klub poinformo-
wał, że wszystkie zawodniczki i trenerzy 
uzyskali wynik negatywny i są zdrowi.

Podopieczne trenera Riccardo Mar-
chesiego w czwartek, już po zamknięciu 
tego wydania „7 Dni”, zagrały w Rzeszo-
wie trzeci mecz z Developresems. Czwar-
ty rozegrają dziś (piątek, 4 września). 
10 września radomianki mają zaplanowa-
ny wyjazdowy mecz kontrolny z Legio-
novią Legionowo, a 12 września zagrają 
w Łodzi ostatni sparing przed rozpoczę-
ciem ligi. Ich rywalem będą Budowlani.

MN

Sparingowe
starcia Radomki
Siatkarki E. Leclerc Radomki Radom rozegra-
ły dwa sparingowe spotkania z Developre-
sem SkyRes Rzeszów.
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